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CZĘŚĆ URZĘDOWA
Jego ces. i król. Apostolska Mośó ra­

czył Najwyższera postanowieniem z dnia 7 
sierpnia b. r., profesora państwowego gi- 
mnazyum św. Jacka w Krakowie, dr. Ka­
rola P e t e l e n z a ,  zamianować najmiłości- 
wiej dyrektorem gimnazyum państwowego 
w Sanoku, a profesora gimnazyum pań­
stwowego w Przemyślu, Michała Ż u ł k i e -  
^ i c z a ,  dyrektorem niższego gimnazyum 
państwowego w Bochni.

Minister wyznań i oświecenia zamia 
flował suplenta gimnazyum państwowego 
w Tarnopolu, Mikołaja P l e s z k i e w i c z a ,  
rzeczywistym nauczycielem gimnazyum pań­
stwowego w Jaśle.

C. k. Rada szkolna krajowa zamiano­
wała tymczasowego nauczyciela, Wiktora 
h a l i c k i e g o ,  w Bilince małej, rzeczywi- 
stym nauczycielem szkoły etatowej w Bi­
lince małej; tymczasową nauczycielkę, Wa- 
leryę Maryę F r u z i ń s k ą ,  w Więckowi- 
cach, rzeczywistą nauczycielką szkoły eta­
towej w Więckowicach.

Poprawcze egzamina dojrzałości w szko­
dach średnich rozpoczDą się:

A) we Lwowie:
1) w gimnazyum akademickiem dnia 

13 go września b. r . ;
2) w gimnazyum II dnia 13-go wrze­

śnia b. r . ;
3) w gimnazyum Frauciszka Józefa 

dnia 17-go września b. r . ;
4) w gimnazyum IV dnia 17 go wrze­

śnia b. r .;
5) w szkole realnej dnia 21-go wrze­

n ia  b. r.
B) w Krakowie:

6) w gimnazyum św. Anny dnia 21-go 
Września b. r . ;

7) w gimnazyum św. Jacka dnia 19-go 
Września b. r . ;

8) w gimnazyum III dnia 20-go wrze­
śnia b. r . ;

9) w szkole realnej dnia 17-go wrze­
śnia b. r.

W tych terminach odbędą się w gim 
nazyach:

akademickiem, Il-giem i Franciszka 
Józefa (III) we Lwowie, tudzież w gimna­
zyum św. Anny w Krakowie, i w szkołach 
realnych we Lwowie i w Krakowie, także 
egzamina zupełne (piśmienne i ustne, lub 
tylko ustne), w myśl rozporządzenia Minist. 
z 16-go września 1880, 1. 11.715, i z 28-go 
kwietnia 1885, 1. 7553 z a.

Abituryenci wymienionych powyżej za­
kładów mogą przystąpić do egzaminu po­
prawczego tylko w tym zakładzie, w którym 
składali pierwszy egzamin przy końcu roku 
szkolnego. Abituryenci innych zakładów 
mają się zgłosić do jednej z wyżej wymie­
nionych szkół średnich tej samej kategoryi, 
jak zakład, w którym zdawali pierwszy 
egzamin.

Abituryenci, mający składaó egzamin 
poprawczy, albo cały egzamin ustny, winni 
zgłosić się dwa dni, a składający cały egza­
min piśmiennie i ustnie, ośm dni przed 
rozpoczęciem egzaminów ustnych u Dyrek- 
cyi zakładu.

Z c. k. kraj. Rady szkolnej.

CZĘŚĆ EIEURZĘDOWA
Lwów, 11 sierpnia.

Jutro upłynie lat dziewięć od cza­
su objęcia przez hr. Taaffego prezy­
dentury gabinetu przedlitawskiego. 
Już sarn fakt utrzymania się tak dłu­
go na czele rządu jest nieznanem w 
Austryi konstytucyjnej zjawiskiem i 
mimowoli budzi zaszczytny podziw 
dla męża, który wśród rozlicznych 
trudności umiał przez lat dziewięć bez 
przerwy sterować nawą państwową 
i skierować ją ku bezpiecznej przy­
stani. Grdy dnia 12 sierpnia 1879 u- 
kazał się na widowni gabinet hr. 
Taaffego, nie było nikogo co mu wró­
żył dziewięć lat życia i zdrowia.

Wprawdzie miał on w Izbie de­
putowanych większość, na której po­
parcie mógł liczyć w chwilach sta­
nowczych, różnorodne jednak żywio­
ły, składające tę większość, nie zda­
wały się zapowiadać zbyt pewnego i 
na wszelkie wypadki zwartego stron­
nictwa; każdej chwili należało oba­
wiać się, że krzyżujące się z sobą za­
patrywania, tendencye i interesa poje­
dynczych sprzymierzeńców zetrą się 
z sobą, że wyłonią się kontrowersye 
i sprowadzą ostatecznie katastrofę 
parlamentarną a z nią upadek mini­
sterstwa.

Niepospolite atoli przymioty hr. 
Taaffego, jego energia, takt, umiar­
kowanie i pojeanawczośó potrafiły 
przekonywać lub usuwać z drogi róż­
nego rodzaju przeszkody i zdobywać 
coraz szerszy teren dla wytkniętego 
programu, którego myślą przewodnią 
było i je st : pojednanie stronnictw,
zażegnanie waśni narodowościowych 
na gruncie konstytucyi, uporządkowa­
nie gospodarstwa państwowego. Po 
objęciu przez hr. Taaffego prezyden­
tury po raz pierwszy zebrali się przy 
otwarciu nowo wybranej Rady pań­
stwa, przedstawiciele wszystkich lu­
dów i plemion królestw i krajów au- 
stryackich. Żądanie, jakie dziesięć lat 
przedtem postawił hr. Taaffe, gdy pró­
bował nakłonić przewódców czeskich, 
do porzucenia abstynencyi — mianowi­
cie, iż tylko w parlamencie i tylko na 
gruncie wskazanym konstytucyą po­
winna być prowadzoną akcya dla o- 
siągnięcia porozumienia, otoż żądanie 
to spełniło się a ten pierwszy sukces, 
o jaki kusiły się naderemnie wszyst­
kie poprzednie gabinety, pozwalał po­
mimo wszelkich pesymistycznych gło­
sów, dobrze wróżyć o przyszłości no­
wego rządu i jego kierownika.

Co zdziałał gabinet hr. Taaffego, 
który pomimo niektórych zmian per­

sonalnych wytrwał niewzruszenie do 
ostatniej chwili przy wytkniętym pro­
gramie, co zdziałał on na wszystkich po­
lach życia publicznego, jak silną stała 
się pod jego egidą myśl pojednania 
i jakie poczyniła ona postępy: to rze­
czy zbyt znane i ogólnie uznane, 
abyśmy potrzebowali je tutaj przy­
pominać. Wierny swemu programo­
wi i stawiając interesa państwowe 
ponad wszystkie inne, hr. Taaffe spo­
gląda w dziewiątą rocznicę swej pre­
zydentury na szereg dzieł, które imie- 
niowi jego zapewniają zaszczytną kar­
tę w dziejach Austryi. Wyprowadze­
nie z chaosu, wzmocnienie i skiero­
wanie na pomyślną drogę finansów 
państwowych, rozliczne ulepszenia na 
polu ekonomicznem, wykończenie i po­
tężny rozwój sił zbrojnych przez u- 
tworzenie instytucyi pospolitego ru­
szenia, nowe uregulowanie stosunku 
Przedlitawii do drugiej połowy Mo­
narchii, gorące zaopiekowanie się u- 
boższemi klasami ludności, oto dzieła, 
które obok wielu innych świadczą 
najwymowniej, jak spełnił swe zada­
nie dzisiejszy gabinet.

Poznań, 8 sierpnia.
I (Akeya przedwyborcza. — Działalność komisyi kolo- 
| nizacyjnej w świetle urzędowego sprawozdania. — 
i Kolonizacya w Prusach zachodnich. — Otwarcie se- 
minaryum duchownego w Poznaniu. — Drobne wia­

domości).

Akeya przedwyborcza, dzięki bardzo 
gorliwej działalności komitetu centralnego, 
jest już w pełnym toku, a zainteresowanie 

| się przyszłemi wyborami, które odbędą się 
| prawdopodobnie w pierwszych dniach iisto- 
i pada, zdaje się być ogólnem.
| Początek w tym ruchu uczyniono 
w Bydgoszczy, gdzie jako kandydatów na 
posłów wybrano pp.: Magdzińskiego, do­
tychczasowego prezesa Koła polskiego w 
parlamencie niemieckim ; dr. Kornierowskie- 
go i ks. dr. Steblewskiego, znanych za­
szczytnie z wystąpień na arenie życia pu­
blicznego.
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V E T O!
PO W IE ŚĆ

Ą _ a, ws. a- K i e c h o w l e c k l e f o .  

Część druga.

X II.
(Ciąg dalszy.)

P o tryumfach w ypraw y m oskiew­
skiej, po zawarciu rozejmu ze Szwecyą 
i korzystnego z Turcyą pokoju , zdawa­
no się , iż panowanie K róla  W ładysław a 
Przyniesie narodowi zupełne szczęście a 
potęgę Rzeczypospolitej na zawsze u- 
stali. Zabezpieczona od W schodu i Pół- 
hocy Polska, dążyć się zdawała przy- 
r°dzonym  biegiem  rzeczy do alian­
su z Francya, który zapewniał pom oc 
Przeciw S zw ecy i, czynił możebnem od- 
2yskanie Szlązka a co najważniejsza, da-

Rzpltej przynależny głos w radzie 
hiocarstw Europy środkowej. Alians ten 
Wszakże nie przyszedł do skutku, a bez- 
Czynność opanowała politykę Polski na 
^lugie lata. W  pokojow ej ciszy słabnął 
duch narodu, objawiający się jeno nie- 
sfornością na sejmach burzliw ych, wśród 
^aśni wewnętrznych, intryg dworskich 
1 religijnych niesnasek.

Nieufność rosła między narodem a 
królem  ; szlachta na sejmach i sejmikach,

lękając się wzmagającej się potęgi opty- 
matów, którzy tron otaczali, domagała się 
ciągle ograniczenia władzy monarszej a 
odpychała stale wszelkie pokuszenie, aby 
ją u m ocn ić; dyssydenci burzyli się nie­
ustannie, kościoły  unicki i wschodni b y ­
ły  w otwartej walce, wszelkie zamierzo­
ne przez K róla w tym kierunku refor­
my rozbijały się w samym zarodzie, a 
W ładysław  nie miał dość wytrwałości 
czy siły, by  rozpoczętemu dziełu, pom i­
mo przeszkód, powodzenie wywalczyć. 
Otoczony dokoła intrygami dworskiemi, 
niezgodą i rywalizacyą m ożnowładców a 
burzliwemi roszczeniami szlachty, coraz 
bardziej zapadający na zdrowiu i dręczo­
ny ciężką chorobą kamienia, W ładysław 
poryw ał się chwilami do czynu, zapalał 
się do myśli wielkich i zbawczych przed­
sięwzięć, ale wnet złamany moralnie i 
fizycznie, zapadał w niemoc. Jak cofnął 
się przed zamierzonem poślubieniem pa- 
latynówny R en u , wnuczki Jakóba K ró ­
la angielskiego, co mu ząpewnić m ogło 
przyjazną pom oc potężnej A n g lii , jak 
potem wyrzekł się zamiaru poślubienia 
xiężniczki francuskiej i zjednania sobie 
w ten sposób aliansu z Francyą, przez 
nią zaś z Zachodem , a wyrzekł się w o ­
bec niechęci senatu, z którą walczyć nie 
chciał, tak też i w następnych latach pa­
nowania swego nie umiał postawić nie- 
zwalczonego oporu ani zachciankom szla­
chty, podnoszonym na sejmach burzli­
w ych , ani groźnej potędze możnowład­
ców, która z dniem każdym rosła, czer­
piąc teraz nowe siły w olbrzymich for­
tunach na Ukrainie gromadzonych....

W  pośród tych wewnętrznych nie­
bezpieczeństw i niesnasek, rwąca się do 
czynu dusza K róla W ładysława, przemy - 
śliwała wciąż jednak o sposobach ra­
tunku. W  około niego gromadzą się do­
radcy : poseł wenecki Tiepolo, nuncyusz 
apostolski de Torre a w pierwszym rzę­
dzie Jerzy Ossoliński —  wszyscy zaś pra­
gną w ojny tureckiej, widząc w niej je ­
dyny środek stłumienia waśni dom owych 
a zarazem zdobycia wielkiej potęgi.

Okryty chwałą w zagranicznych p o ­
selstwach, bystrości umysłu i elokwen- 
cyi niezrównanej, Ossoliński, przebojem 
niejako, pomimo nienawiści szlachty, nie­
chęci i zazdrości, jakie obudzał, w yw al­
czył sobie wyjątkowe, potężne stanowi­
sko. Mierzył się on* nawet i zwycięzko 
się mierzył z kochankiem królewskim, 
Kazanowskim. Ten bowiem  pewien kró 
lewskiego affektu, nie mięszał się zrazu 
do spraw publicznych, a gdy  K ró l przy­
byw ał do pałacu swego kochanka, lub 
gdy  Kazanowskiego wzywał do siebie, 
to nie po to, aby z nim o planach swych 
lub zamysłach wojennych radzi6, lecz aby 
o troskach wszelkich w wesołej a pou ­
fnej rozm owie zapomnieć. O tych roz­
mowach a biesiadach poufnych obiegały 
nawet rozmaite, dziwaczne w ieści; nikt 
do nich przypuszczony nie b y ł prócz k il­
ku ulubieńców królew skich , na których 
milczenie rachować by ło  można. O dby ­
w ały się one w osobnych  komnatach pa­
łacu , do których, prócz Sicińskiego, ża­
den z dworzan Kazanowskiego dostępu 
nie miał. Opowiadano, że tam dzieją się 
orgie haniebne a podejrzenia te um ocniły

się jeszcze, gdy  raz dojrzano, jako po- 
kryjomu przybyła do pałacu i w w iel­
kiej tajemnicy przez Sicińskiego do owych 
komnat wprowadzoną została, dawna k o ­
chanka królewska, zwana jadwiżką ze 
Lwowa, którą K ról wydał za Jana W y- 
pyskiego chorążego nurskiego, nadawszy 
mu oraz na Litwie starostwo mereckie.

W  pośród dworzan rosła ciekawość 
wielka, ale pomimo usilnych starań nic 
więcej dośledzić się nie udało. Zazdrosnem 
jeno okiem spoglądano na Sicińskiego, 
który był tych wszystkich tajemnic po­
wiernikiem. On wszakże milczał jak grób, 
a wszystkie pytania zbywał jeno uśmie­
chem lub pogardliwą odpowiedzią, która 
żadnego wyjaśnienia nie dawała.

Jak niegdyś w Birżach tak i tu o- 
becnie Siciński przedmiotem b y ł p o ­
wszechnej nienawiści wśród dworzan. 
Dziwowano się, w jaki sposób umiał on 
pozyskać zaufanie pana i takie, łaski, ja­
kich nikt dotąd nie dostąpił. Zrazu p o ­
tulny i uprzejmy, Siciński stał się też 
hardym i zuchwałym, od kiedy łask pań­
skich b y ł pewnym, lekceważąc ową nie­
nawiść, jaką dokoła siebie obudzał. Z pod ­
niesioną dumnie głową, którą jeno przed 
panem kornie schylał, patrzył on zrazu 
śmiało w przyszłość i zdawało mu się 
że jest blizkim urzeczywistnienia naj­
śmielszych nadziei.

W ielką pracą, nieustannemi zabie­
gami i starannością zdobył on to, co zda­
wało się najtrudniejszem: zaufanie K a ­
zanowskiego , który nikomu ze swych 
dworzan przystępu do siebie nie dawał 
i przed nikim nie zw ykł się by ł zwie*



Na niedzielę zapowiedzianych zostało 
kilkanaście zebrań w różnych miastach i 
miasteczkach. Zadaniem ich jest, w myśl 
odezwy prowincyonalnego komitetu wybor: 
czego, dokonanie wyborów: komitetu powia­
towego, kandydatów na posłów, wreszcie 
delegata i jego zastępcy na walne zebranie, 
które ma ułożyć ostatecznie listę kandyda­
tów poselskich. W drugim rzędzie, zebrani 
maję rozważyć regulamin wyborczy i wy- 
powiedzić o nim swe zdanie.

Ogłoszone w tych dniach urzędowe 
sprawozdanie o gospodarczej administracyi 
w Prusach, w okresie lat czterech , miano­
wicie od roku 1884- 1887, poświęca także 
obszerne uwagi działalności komisyi koloni- 
zacyjnej w Wielkiem Księstwie Poznań- 
skiem i Prusach zachodnich. Po przytocze­
niu danych statystycznych, do których ma- 
teryału dostarczył znany memoryał komi­
syi kolonizacyjnej , przedłożony swego cza­
su sejmowi pruskiemu, sprawozdanie zazna­
cza, że działalność komisyi kolonizacyjnej 
wzbudza nie tylko w Prusach Zachodnich i 
w Wielk. Księstwie Poznańskiem, lecz tak­
że daleko po za ich granicami, w rozmai­
tych klasach ludności, żywe zajęcie. W re- 
lacyi tej powiedziano dalej, iż ogólnie 
objawia się zdanie, że celem działalności 
komisyi powinno być przedewszystkiem 
zmniejszenie rozległych posiadłości ziem­
skich w obu prowincyach przez rozparcelo­
wanie ich na mniejsze gospodarstwa, a za­
razem pomnożenie samodzielnych przedsię­
biorstw gospodarczych przez wytworzenie 
spojonych w sobie gmin chłopskich , mają­
cych zdolność prosperowania.

Komisya kolonizacyjna trzyma się też 
ściśle wskazówek w powyższym duchu i ma 
nadzieję szczęśliwego przeprowadzenia wy­
tkniętego programu. Obok socyalno-polity- 
cznych względów, za korzyścią takich zmian 
przemawia i to także, że pomnożenie areału 
gospodarstw chłopskich zwiększa konsumcyą 
i wytwarza pomyślniejsze stosunki cen dla 
produktów rolniczych. W końcu nadmienia 
sprawozdanie, że znaczna liczba ofert i ży­
czeń z kół mniejszych gospodarzy dowodzi, 
iż w Niemczech istnieje wielka liczba osób, 
pragnących się osiedlić na mniejszych go­
spodarstwach rolnych i posiadających na to 
dostateczny kapitał, idzie tylko o to, aby 
warunki nabywania parcel były przystępne.

Jak się dalej dowiadujemy z doniesień 
półurzędowych, z 100 milionów marek, ja ­
kie wyznaczono na zakupno dóbr polskich, 
wydano już przeszło 20 milionów. Około 
150.500 morgów gruntu polskiego] zakupio­
no i w części już rozparcelowano, a na grun­
tach dawniejszych starostw założono już 10 
wsi niemieckich.

W ostatnich dniach zakupiła komisya 
kolonizacyjna dobra rycerskie Małachowo 
Kępe, w powiecie dawniej ^gnieźnieńskim a 
obecnie Witkowskim położone, mające 982 
morgów obszaru wybornej ziemi. Ogółem 
nabyto na kolonizacyę w tym powiecie 8178 
morgów.

O ile sobie przypominam, doniosłem 
swego czasu o zawiązywaniu się za inicya- 
tywą dra Teodora Kalksteina w Prusiech 
Zachodnich spółek rolnych, w celu naby­
wania i parcelowania majątków większych. 
Obecnie — jak donoszą z Torunia — wła­
dze, opierając się na ustawie o stowarzysze­
niach, pociągnęły do odpowiedzialności

rzać. Najwymowniejszym znakiem tego 
zaufania, b y ło  to, iż gdy  Kazanowski na 
zdrowiu zapadał —  a zdarzało się to co ­
raz częściej — i g d y  do je g o  kom naty ni­
komu wejść wówczas nie dozwalano — 
jeden Siciński miał i tam przystęp i przy 
chorym  panu dnie i noce spędzał. Na­
w et jedyny dawniej zaufany dworzanin 
i krewniak p. Kazanowskiego, Nakiel- 
ski, z łask marszałka przez Sicińskiego 
w yparty został.

— D w ie są tajemnice w  tym pała­
cu — mówili dworzanie — to najpierw od ­
wiedziny królewskie i to co się w ow ych  
skrytych  komnatach wówczas dzieje, — 
pow tóre, choroba pańska, której dotych­
czas nikt nie spenetrował....

— Jest i trzecia jeszcze tajemnica —  
dorzucił słysząc to jeden ze starszych 
dworzan — a ta pono najważniejsza jest....

—  A  jakaż to jest trzecia ? pytano.
Stary dworzanin nie odpowiadał na

to nic, jeno wskazywał w tę stronę, kędy 
b y ły  komnaty małżonki marszałka.

A  na to jedni uśmiechali się złośli­
wie, drudzy zaś liczniejsi ze w spółczu­
ciem głowam i kiwali, m ów iąc:

— Biedna niewiasta 1
W szakże Halszka nie skarżyła się 

nigdy i przed nikim na swoją dolę. U- 
roda jej rozkwitała z rokiem każdym  i 
stawała się coraz wspanialszą , a wśród 
królew skiego przepychu, jakim ją K a ­
zanowski otoczył, zdawała się rozpro­
mieniać coraz większym blaskiem. W  
czasie uczt i bankietów ukazywała się 
Halszka jak bóstw o, któremu wszyscy j 
składali hołdy, ale ona je  od wszystkich t

wszystkich wybitniejszych członków polskiej 
spółki rolnej w powiecie świeckim, obwi­
niając ich o nielegalną kolonizacyę. Na świa­
dków powołano nabywców parcel.

Otwarcie tutejszego seminaryum du­
chownego, które miało nastąpić na św. Mi­
chał, zostało podobno znów odroczone. We­
dle informacyj jednego z tutejszych dzien­
ników, w rokowaniach, zawiązanych w tym 
przedmiocie jeszcze za życia Wilhelma I. 
między władzą duchowną a rządem, zaszły 
jakieś nieprzewidziane trudności, które każą 
powątpiewać czy tyle potrzebny a nawet 
niezbędny zakład będzie mógł być otwarty 
przed Nowym rokiem.

Jako kandydata na godność biskupa 
sufragana archidyecezyi gnieźnieńskiej wy­
mieniają tutejszego prałata Maryańskiego.

Dzienniki berlińskie podały niedawno 
tendencyjną wiadomość, że w tutejszem 
gimnazyum* Maryi Magdaleny uczniowie 
Polacy przysposabiani są do św. Sakramen­
tów w języku niemieckim dlatego, że nie 
mogą wykładu polskiego dla nieznajomości 
technicznych wyrazów zrozumieć.

Na to otrzymał Kuryer Poznański list 
od profesora religii, ks. Kloske z oświad­
czeniem, iż w myśl rozporządzenia księdza 
arcybiskupa, przysposabianie uczniów tegoż 
gimnazyum do św. Sakramentów odbywa 
się w języku polskim, który jest językiem 
znacznej większości uczniów.

W celu porozumienia się co do wy­
boru nowej Rady nadzorczej „Banku ziem­
skiego" odbędzie się w dniu posiedzenia, 
dnia 14 b. m. poufne zebranie.

W tych dniach nadejdzie tutaj obraz 
Matejki „Kościuszko pod Racławicami" i 
zostanie wystawiony w wielkiej sali baza­
rowej.

Z wielu stron nadchodzą opłakane wia­
domości o spustoszeniach i szkodach zrzą­
dzonych skutkiem burz i ulewnych deszczów. 
Ciągła niepogoda utrudnia żniwa, które za­
powiadały się bardzo pięknie.

2

SPRAWY IOIARCHII
(Inspe/ccorowie przemysłowi.')

Ustanawianie inspektorów przemysło­
wych odbywało się dotychczas za kontrak­
tem, który mógł być na pół roku wypowie­
dziany. Rząd] przyjmując taką normę, kie­
rował się przedewszystkiem potrzebą nale­
żytego wypróbowania zdolności osób powo 
łanych do sprawowania urzędu inspektor­
skiego. Ponieważ atoli, jak pisze Pól. Corr., 
wszyscy obecni inspektorowie przemysłowi 
odpowiedzieli w ciągu dotychczasowego 
urzędowania najzupełniej swemu zadaniu, 
wydawało się rzeczą słuszną a zarazem 
uzasadnioną interesem służby, aby ich sta­
nowisko zamienić w stałe stanowisko urzę­
dnika państwowego. Z Najw. zezwolenia 
inspektorowie przemysłowi zostali też w tych 
dniach zaliczeni do YII klasy rangi.

Z powodu tej stabilizacyi pisze Pres- 
s e : Deeyzya, odnosząca się do inspektorów 
przemysłowych , zostanie przyjętą niezawo­
dnie we wszystkich przemysłowych i ręko­
dzielniczych kołach z żywem zadowoleniem.

przyjm owała z jednaką obojętnością. 
W śród  szmeru uwielbień i zachwytów, 
przechodziła majestatyczna i zimna, nie 
poruszając się n iczem ; z ust jej czaro- 
w n y ch , które się rzadko rozchylały u- 
śmiechem, w ychodziły  wyrazy uprzej­
me, ale najczęściej jakby w roztargnie­
niu w ypow iadane; spojrzenie prom ieni­
stych jej oczu błąkało się prawie bez­
wiednie, nie zatrzymując się na nikim, 
jakby nikogo przed sobą nie widziało.

Z wyjątkiem dni ow ych, w których 
podw oje pałacu otw ierały się na wspa­
niałe przyjęcia licznego zastępu najprzed­
niejszych w stolicy gości, Halszka spę­
dzała żyw ot w zamknięciu niemal zu- 
pełnem. W iedziano jeno, że część b o ­
gactw  sw ych używa na wspomożenie 
nędzy, że kościołom  i klasztorom liczne 
czyni ofiary, że niejednokrotnie sam a; 
wyjeżdża, aby ubóstwu pom oc przynieść, i 
Ztąd na całym dworze wielbiono ją i 
miłowano bardzo, a domyślano się ze . 

j współczuciem , iż żyw ot tej pięknej pani 
otoczonej monarszym przepychem, mu­
siał b y ć  bardzo nieszczęśliwym, jakkol­
w iek z ust Halszki nie wyszło żadne 
słowo skargi, a cała jej postać zdradzała 
raczej lodow ą obojętność i spokój, niż 
smutek. Raz jeden tylko widziano b la­
dość rozpaczy na jej obliczu a łzy w o- 
czach. B y ło  to w pierwszym roku p o ­
życia z Kazanowskim, gdy  po raz pierw ­
szy odwiedził córkę wojewoda Słuszka. 
Halszka niemal z krzykiem, nie baacząc 
:na obecność ciekawych, w ybiegła na­
przeciw  rodzica i ze łzami a łkaniem do 
stóp mu się rzuciła. .

Instytueya inspektorów przemysłowych, ch o -. 
ciaż bardzo niedawna, zżyła się z ludnością, ' 
a zarówno pracodawcy, jak robotnicy, oka- 
zują jej najzupełniejsze zaufanie. Obie stro­
ny widzą w niej słusznie organ, który 
umiał sprawiedliwem i życzliwem postępo­
waniem łagodzić, jeżeli już nie usuwać zu­
pełnie, kontrowersyę interesów.

Ludność robocza znajduje zawsze w 
inspektorach przemysłowych rzecznika swych 
uprawnionych interesów i umie też oceniać 
tę przychylność. Że mężowie ci dzierżą nad­
zwyczaj trudny urząd, o tern nie potrzebu­
jemy, jak nam się zdaje, bliżej się rozwo­
dzić. Dotychczas jednak nie dostawało im 
pozycyi, która byłaby poniekąd ekwiwalen­
tem za trudy ich urzędowania. Obecnie o- 
trzymali taką pozycyę, a na tem zyska nie­
zawodnie interes służby państwowej. W sku­
tek bowiem ostatniego systemizowania in­
spektorowie przemysłowi wejdą poniekąd w 
pełne posiadanie powagi państwowej i będą 
mogli z podwójną energią wykonywać pań­
stwowe prawo nadzoru i przestrzegać po- 
ruczonych ich pieczy interesów różnych ga­
łęzi przemysłu.

Sprawa bułgarska.
Na podstawie wiarygodnych informa­

cyj zapewnia Ncue freie Presse, iż wszyst­
kie obiegające ostatniemi czasy doniesienia
0 zmianach w Bułgaryi są bezzasadne i 
mają swe źródło w znanych koresponden- 
cyach rossyjskich. Również bezpodstawne 
są pojawiające się raz wraz wersye o rze- 
komem porozumieniu się mocarstw w kwe- 
styi tronu bułgarskiego. Austro-Węgry stoją 
ciągle niewzruszenie na tem stanowisku, iż 
należy zalecać, o ile idzie o wewnętrzne 
sprawy bułgarskie, politykę bezwzględnej nie- 
interwencyi a we wszystkiem innem prze­
strzegać skrupulatnie obowiązujących trak­
tatów. Zresztą z żadnej strony nie wypro­
wadzono dotychczas na porządek dzienny 
kwestyi bułgarskiej a wszystkie doniesie­
nia, jakoby podczas zjazdu monarchów 
w Petersburgu zapadły jakieś ważne posta 
nowienia co do Bułgaryi, są po prostu kom- 
binaeyami bez żadnej pozytywnej podstawy. 
Być może, iż w Peterhofie zostało wyjaśnio- 
nem to lub owo nieporozumienie, nie mogła 
jednak po za plecami Austryi zapaść jaka- 
bądź deeyzya.

Berlińska Nat. Ztg. dowiaduje się, iż 
podczas zjazdu monarchów dano ze strony 
rossyjskiej zapewnienie, że wszelkie zbrojne 
wkroczenie Rossyi do Bułgaryi jest abso­
lutnie wykluczonem.

Półurzędowa sofijska Swoboda zamie­
szcza inspirowany widocznie artykuł, w któ­
rym oświadcza, iż Bułgarya nie przyjmie 
żadnej takiej decyzyi mocarstw, w której 
nie byłyby należycie uwzględnione interesa
1 prawa Bułgaryi.

„Jesteśmy przyzwyczajeni do pogró­
żek — pisze ten organ —  lecz zdecy­
dowani bronić energicznie praw naszych. 
Jeżeli Europa pragnie utrzymać pokój, mu­
si starać się zadowolnić Bułgaryę, która 
spełnia wszystkie w obec niej zobowiązania. 
Bułgarya , która nie chce ani protektoratu, 
ani opieki, czy to Rossyan, czy Niemców, czy

Jaka była  rozm owa między rodzi 
cem a córką i jakie w y zn a n ia /to  jeden 
B óg  m ógł wiedzieć — wiedzieli wszak­
że wszyscy jako ta rozmowa długą i bar­
dzo rzewną była. Słyszano łkania i jęki 
Halszki, słyszano g łos pana w ojew ody 
raz poważny i surowy, to znów łagodny 
i drżący wzruszeniem, widziano też p o ­
tem twarz jeg o  bladą, g łębok i wyraża 
jącą smutek i oczy  łez p e łn e , gdy  na 
pochylonem  czole córki ukochanej k re ­
ślił krzyż pożegnania, wyjeżdżając. A  po 
wyjeździe jego  Halszka przez długie dni 
ze swych nie wychodziła komnat, pan 
Kazanowski zaś ciężko zachorował. A  
gdy  podźwignął się z niem ocy, zaczęło 
się odtąd ow o życie jednostajne na p o ­
zór, bez burz żadnych i niepokojów. Je­
den może Siciński wiedział więcej niż 
inni, jeden może wiedział co  się po za 
tym zewnętrznym kryje spokojem, on 
baczną na Halszkę zwracając uw agę, u- 
miał dostrzedz po za uprzejmym uśmie­
chem, boleśne ust skrzywienie a w spoj­
rzeniu dla wszystkich na pozór oboję- 
tnem, ognie tłumionej namiętności. On 
jeden w iedzia ł; ale milczeć umiał i mil­
czał uparcie. Dworzanie przeczuwali je ­
no, że w czasie ow ego przyjazdu pana 
Słuszki i wynikłej ztąd długiej choroby 
marszałka, musiał on poch w ycić tajemni­
cę ważną, która go  czyniła panem, za­
pewniając mu łaski Kazanowskiego na 
zawsze.

Oiąe dalszy nastąpi).

Turcyi, nie może wyrzec się swego księcia 
i nie złamie złożonej mu przysięgi."

Petersburski Swiet w dłuższym artykule 
przemawia za kandydaturą ks. Waldemara 
duńskiego na tron bułgarski i powiada, że 
trudności do pokonania przy tej kandyda­
turze nie są bynajmniej tak wielkiemi, jak 
ogólnie sądzono. Kandydatura ta usunęłaby, 
zdaniem Swieta najgłówniejszą część tru­
dności w sprawie bułgarskiej. Dziennik ten 
żąda w końcu rewizyi berlińskiego trak­
tatu.

Przedstawiciele obcych mocarstw w 
Sofii doręczyli rządowi bułgarskiemu zbio­
rową notę, w której wyrażają ubolewanie z 
powodu panującej w Bułgaryi niepewności 
życia i mienia, niemniej z powodu obojęt­
ności jaką okazuje rząd w obec różnych nad­
użyć. Rząd bułgarski zaprotestował prze­
ciw tym zarzutom a przedewszystkiem u- 
czuł się tem dotknięty, że przedstawiciel 
Serbii, Danie, przyłączył się do protestu; za­
razem odniósł się on do Belgradu z żąda­
niem aby rząd serbski polecił swemu re­
prezentantowi cofnięcie podpisu. Z Belgra­
du odpowiedziano na to, iż rząd serbski 
zmuszony jest zaaprobować krok swego 
agenta dyplomatycznego, albowiem stan 
bezpieczeństwa w Bułgaryi pozostawia isto­
tnie wiele do życzenia.

Uroczystości kijowskie.
Polit. Corresp. pisze: Panslawiści serb­

scy zawiedli się w nadziejach] pokładanych 
in puncto uroczystości w Kijowie. Pomimo 
też,  ̂iż rozesłano do Serbii mnóstwo zapro­
szeń, zaopatrzonych wolnemi kartami jazdy 
kolejowej, nie wielu udało się z Serbii do 
Kijowa, a i ci, co się tam udali, powró­
cili nie bardzo zbudowani. Generał Gruic 
wyjechał z Kijowa przed ukończeniem ob­
chodu, a co do pobudek tego kroku, krążą 
rozmaite domysły. Niektóre liberalne komi­
tety serbskie postąpiły przy tej okazyi bar­
dzo nietaktownie. Tak n. p. komitet z Se- 
mendziańskiej Palanki wystosował do Kijo­
wa taką depeszę : „Lud błogosławionej Szu- 
madyi z Semendziańskiej Palanki, gratulu­
je pokrewnym rasą i wiarą braciom rossyj- 
skim, przy okazyi 900-letniej uroczystości 
ich chrześcianizowania. Serb z Szumadyi, 
zawsze, jeśli modli się do Boga, zasyła ró­
wnocześnie modły za swych rossyjskich bra­
ci i rossyjskiego prawowiernego cara, któ­
ry oby panował na grozę nieprzyjaciół tak 
długo, póki słońce świeci i księżyc. Niech 
żyje car rossyjski prawomocny 1 Niech żyją 
bracia Rossyaniel**

Do Pester Lloyda donoszą z Belgra­
du , że generał Ignatiew wraz z serbski# 
eks metropolitą Michałem, przygotowywali 
adres wszystkich Słowian do cara prawo- 
sławnego i „obrońcy św. słowiańskiej wia­
ry . Wybitniejsi obywatele odmówili wszak­
że swego podpisu na adresach, a między 
nimi generał Gruics, prof. Pantc Strecsko- 
vics i Mirosław Protics. Skończyło się n® 
podpisach wcale nieznanych osobistości.

K R O I I K A
Lwów, U  sierpnia.

— Najj. Pan raczył najmiłościwiej u- 
dzielić z prywatnej Swej szkatuły gminie Sta- 
rzawa, w powiecie mościskim, na budowę szko­
ły, zapomogi w kwocie 100 złr. w. a.

JE. ks. biskup krakowski roz­
pocznie dnia 21 b. m. wizytacyę dekanatu 
Czernichowskiego.

— Na pamiątkę powrotu i przyj?' 
ci a 30 pułku piechoty, barona Ringelsheim, 
przez gminę miasta Lwowa, urządza ten pułk 
na rzecz ubogich m. Lwowa dziś, w sobotę, *  
sali Towarzystwa gimnastycznego „Sokół“ , wiel­
ki koncert, który wykona kapela tegoż pułku, 
z następującym programem: 1. Uwertura 
opery „Wilhelm Tell**, Rossiniego. 2. „Souvenir 
de Bellini**, phantasie brilante, solo na skrzyp­
cach, Artot. 3. „La belle Roumaine**, walc, 
Ivanowici. 4. a) Piosnka ludowa, b) na kwar­
tet smyczkowy Komzak’a. 5. „Skarbiec melc- 
dyj“ , wielkie potpourri Rolla. 6. Uwertura <1° 
opery „Poeta i Chłop*', Souppego. 7. FantazJ8 
z opery „Wolny Strzelec**, Karola Webera. & 
„Z pod Racławic*-, mazur, Panhansa. 9. „Chłop­
skie wesele**, Czibulki. 10. Marsz weselny *e 
„Snu nocy letniej “ , Mendelsohna. Początek 0 
godzinie wpół do ósmej wieczorem. Biletów d°' 
stać można w dniu koncertu przy kasie od  ̂
do wpół do 8 wieczorem.

— Na wystawę ^jednoczonego T®' 
warzystwa Przyjaciół sztuk pięknych 
Lwowie nadeszły następujące dzieła sztuki:
1. Tondoza Stan.: „Motyw z Kazimierza*, akwa'
rella; 2. Kossaka Juliusza: „Hajże go ha", 
akwarella i 3. Jezierskiego Antoniego „Glińsk1 
przed sądem bojarów**.
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— Towarzystwo gimnastyczne „So- 
kół“ urządza festyn w niedzielę, 2 wrześniajia 
górze Zamkowej.

— Stan powietrza. Barometr opada.
Prognoza na dobę następującą od godziny

12 w południe, dnia 11 b. m., według spostrze­
żeń stacyi Szkoły politechnicznej: Wiatr zacko- 
duio-południowy (SW), średnia temperatura do- 
y około 19°C, stan nieba zmienny, powietrze 

^ c e j  niż miernie wilgotne i cokolwiek niespo- 
0ine> opad możliwy co najwięcej wcale nie­

baczny, zresztą pogodnie.
Średnia temperatura ubiegłej doby była 

r~18,2°C., najwyższa -ł-22'4°C. była wczoraj, 
“ ajniższa +13-5°0, dziś w nocy.

Zniżka barometryczna 750 —  755 utwo- 
^yła się -w Laponii; zwyżka 775 do 770 na 

orawie, zniżka drugorzędna w Irlandyi.
Stan barometru był dziś o godzinie 9 ra- 

bedukowany na poziom morza 764 mm.
^ ~  W Rymanowie odbędzie się jutro,
aj podzielę, uroczystość położenia i poświęce- 
^ a kamienia węgielnego pod kaplicę zakłado- 

*> W połączeniu z festynem dziecęcym i wie- 
Ci0̂ m tańcującym.
w ^ — O wypadku kapitana Wendta
tyę. bkowie pisze Nowa Reforma-. „W sprawie 
c y . n*eilia ^szczęśliwego wypadku przy ćwi- 
dneniaCl1 Da Dasterniku nie zdołano uzyskać ża- 
Pit^° ^0<̂ nie?° rezultatu. Nieszczęśliwy ka- 
ćw'Sn Wendt n' e należał nawet właściwie do 
^ J Czenia osobiście, lecz brał tylko udział jako 
dla2' *czenie bowiem było tego rodzaju, że 
pi ,wPrawy sformowano z całego garnizonu 
Prz° •° ’̂ Jeden Pulk , którego bataliony szły 
8j> eciw sobie. Naprzeciw batalionu z pułku 13 
m o^°Wanego s*a* batalion z pułku 20 sfor- 
Paniiany — a nieszczęśliwy strzał padł z kom- 
Po '1/ ^tóra przed tygodniem przyszła ze Sącza. 
r«zfe prowadzący ćwiczenia generał,
pail.azaî  odosobnić natychmiast odnośną kom- 
ła A  Podczas gdy reszta wojska kontynuowa­
nej a ei Wskazane ćwiczenie. Wydelegował ró- 
złoż zaraz komisyę z oficerów innych pułków 
ń żóT ’ ce*em przedsięwzięcia ścisłej rewizyi 
pode’ merZy —  z których czterech, najhardziej 
WS2lrnranych 0 sirzał natychmiast odosobiono. 
8kut r 6 us^ 0Wania jednak okazały się bez- 
pac ?CZIlei znaleziono tylko u jednego z nich 
jpa  ̂ ostrych ładunków, jakie każdy żołnierz 
karus ^  so^ie> Sdy idzie na wartę, jednak nie 
spraw!i°n/ ’ a dotychczas nie zdołano nawet 
kójczir p  Z ktÓreg0 karabinu padł strzał za­
peszę? 7\5zyPuszczaj4 tylko, że prawdopodobnie 
że jedn Wy wypadek nastąpił w skutek tego, 
dUnek U Z żołnierzy zamięszał się ostry ła-
gdyż wP0Hli?dzy p,lste do ćwiczeń używane —  
dkego f dt znanym był powszechnie z łago- 
prz6z ctlarakteru i był powszechnie łubianym 
żojg .Podwładnych. Kapitan Wendt pozostawił 

dwie już dorosłe córki, 
dat̂  jaC-le myślimy tutaj uprzedzać wyniku ba- 
^Wym 16 WoJskowość podjęła w tym nieszczę- 
kikom wWypadku’ chceiny tylko naszym czytel- 
Padek t 7. maczyó, w jaki sposób wogóle wy- 
P̂ eohotv U nas iest możliwy. Nasz żołnierz 
?abojów ^  wPrawdzie zawsze paczkę ostrych 
je ze SoV tych mu tykać nie wolno; bierze 
k°kiecza “ na War §̂ i robi użytek tylko w razie 
’ zWvkiQ6J P°trzeby, co jednak rzadko się trafia, - żołnie^ -----— : —rz P° skończeniu swej służby 
Czętowan ’̂ ?ddaje Paczkę tych patronów zapie­
ka Wartê ’ Jak â ^ył przed tern otrzymał. Idąc 
ostry, któ 08taje często prócz tego jeden patron 
Więzjĝ  ry nabija stojąc na warcie wewnątrz 
Padku ’ ,ur 2 któregoby w razie nagłego wy- 
z Warty g, zr°bić użytek. Kiedy żołnierz wróci 
Podczas’ d mu ów patron natychmiast.

Melania ostremi nabojami do tarczy, 
ostryg 6rz, wyznaczoną ściśle ilość nabojów 
Pr°tokoi6a p dy strzał jego zapisywany jest w 
S(ńsła roJL ukończeniu strzelania odbywa się

nie
rp-nry’ ---" u oiinciauia uuujwa

'ńcże zał . lzya i żołnierz w żaden sposób£cW. w * "oam cu YY /jdLieU apuauk
>iWZyniâ  Przy sobie ostrego naboju. 
ty en .^ypadku więc powyższym zastrzelenia 

CeJ 20 a Przez żołnierza kompanii operują- 
aaturalaj ’ wykluczywszy zbrodniczy zamiar 

uierzon- Przypuścić można jedynie, że albo 
Wachp^1 °debrano kiedyś owego ostrego 

onn“ , bakowy wmięszał się międzyśle:pe ronu
jakimś używane do ćwiczeń, albo też
0stry mioj l̂em okoliczności zaplątał się nabój 
r zed w l Z  śle.pe przy rozdawaniu takowych 
dodać tu Z on iem  żołnierzy na ćwiczenia. A 
2 k°Szar oflK Że nim oddział jakiś wyjdzie
rabiuów j ywa siS znowu ścisła rewizja ka- 
zUajduje. pPa °ntaszy, ażali się w nich coś nie 

y Pomimo rfze^a wlęc zaiste fatum jakiegoś, 
s'? mó 8rodków ostrożności, zda-

.wykrycjo te *ak* nieszczęśliwy wypadek. 
Pat również^0’ k °̂ strzelił ostrym nabojem, 
Z g^da i^r.r rudąe, bo lufa karabinu wewnątrz 
®trzale, a inZ 7 zle zupełnie inaczej po ostrym 

Py Po ostr^2̂  ^ ePymi al0 jeden strzał 
Poprzedniego “ wystarcza, aby zatrzeć ślady

p2«s, l  . Jak donosi
zn°Mu lic z n v z Polecenia sądu dokonano 
elmie. Przedp-w-reWiz7i 1 aresztowań w Oświę- 
lakiego j uij 82ystkiem aresztowano tam nie- 
Uależał podnbn aumanna, restauratora, który 
,ÓW emigracyjn a do najwięeej czynnych agen- 
.ctneńskiei an; u ’ , wówczas już, kiedy ani

Clmle nie był0 do&I9nnrSikie-i agenoyi w 0świę- 1 *1)0 kart sprzedawał emi­

grantom. Prócz Neumanna aresztowała komi- 
sya 8 innych osób w Oświęcimie; równocześnie 
też dokonano aresztowań w całym kraju, jak w 
Brodach, Nowym Sączu, Nowym Targu, Cie­
szynie, Zatorze , niemniej dokonano aresztowań 
w Węgrzech. Kewizye zaś przedsięwzięto w Cha­
bówce, Tarnopolu i t. d. Aresztowania w mie­
ście Oświęcimie budziły wielki interes; tu za­
brano Chaima Landerera oraz naganiaczy i fak­
torów. Najwięcej zajmująoem było aresztowanie 
Bozalii Wachtlowej, właścicielki gospody bremeń- 
skiej, na miejseu, w gospodzie. Zastano tu cały 
transport wychodźców z chersońskiej gubernii.

—  Protest utopionego. Przed kilku 
dniami pojawiła się w Dile wiadomość ze Strze - 
lisk starych, jakoby nauczyciele Zyszkiewicz i 
Eeszytyłowicz, płynąc na czółnie po olbrzymiej 
kałuży, znajdującej się obok Leszczyna, porwani 
wirem, utonęli. Wiadomość ta przeszła i do 
Gazety, tymczasem odbieramy od p, Zyszkie- 
wieza list, w którym donosi nam, że cały fakt 
od istnienia kałuży, aż do utopienia się obu 
panów, jest zmyślony.

— Pię<5 obrazów Henryka Siemi­
radzkiego zostało wysłanych z Krakowa do 
Pragi czeskiej. W miesiącu wrześniu będzie u- 
rządzoną osobna wystawa dzieł Siemiradzkiego 
w stolicy czeskiej.

— Podczas nocnych ówiczeń woj­
skowych pod Kronstadtem, major Fr. Kleiser 
z pułku piesz. im. cesarza Aleksandra III spadł 
z konia i na miejscu żyć przestał.

Ślub. W katedrze w Rjece odbył się 
dnia 7 b. m. ślub córki znanego pisarza wę­
gierskiego Maurycego Jokaja, z malarzem pe- 
szteńskim p. Arpadem Feszty.

— P. Adam Ułanowski wyjechał obec­
nie do zachodniej Gralioyi na parę dni, zkąd u- 
daje się na Warszawę do Inflant polskich dla 
pożegnania się z matką swoją, znaną nowelist- 
ką, p. Stefanią Ulanowską. Ztamtąd wyruszy p. 
Uianowski do Berlina dla przestudyowania w 
tamtejszych muzeach fauny wybrzeży wscho- 
dnio-afrykańskich, następnie w takimże samym 
celu uda się do Paryża i Londynu. W jesieni 
b. r., po powrocie do Lwowa zamierza p. U. 
udać się wprost do Hamburga, zkąd na Maderę 
i wyspy Kanaryjskie wyruszy do wybrzeży Li- 
beryi, aby ztamtąd już posuwać się lądem aż 
do ujść rzeki Ogowe. Wyprawa obliczona zo­
stała na dwa lata, może jednak w razie obfi­
tych plonów przeciągnąć się nieco dłużej. Ma 
ona cechę czysto naukową, przedewszystkiem 
zebrania jak najobfitszego materyału entomolo­
gicznego i malako-zoologicznego. Zdobycze geo­
graficzne nie wchodzą wcale w program ekspe- 
dycyi. P. Ułanowski w r. 1883 odbył już znacz­
ną podróż na Kaukaz, przebywszy przestrzeń 
od Czarnego do Kaspijskiego morza konno, zwie­
dził nadto kawałek Persyi i przywiózł obfite 
bardzo faunistyczne materyały. Prywatny swój 
zbiór entomologiczny jeden z największych w 
kraju, jakim żaden z naszych zakładów nau­
kowych poszczycić się nie może, darował p. U. 
gabinetowi zoologicznemu tutejszego Uniwersy­
tetu pozostawiając takowy do nieograniczonej 
dyspozycyi prof. dr. B. Dybowskiego.

— Jeziora Tatrzańskie budzą znowu 
zajęcie w nauce: dowodem niedawna praca w 
„Abrógó Bul. Soc. Hongroise“ (1887 r. str. 83) 
„Jeziora wysokich Tatr“ . W pracy tej dzieli 
autor jeziora Tatrzańskie według pochodzenia 
na: powstałe w drodze erozyi (wyżłobione w 
skałach przez wodę), 2) inne zaś uważa za 
morenowe (lodowcowe). Liczebne dane do swo­
jej pracy, Eoth wziął w części od E. Dziewul­
skiego, w części od Dezso ; wszystkie jeziora 
podane przez Rotha, a umieszczone poniżej, ma­
ją głębokości znalezione przez Dziewulskiego, 
zaś tylko oznaczone gwiazdką należą do Dezso. 
Podajemy tutaj za Wszechświatem, te dane po­
dług Rotha, dodając tylko wyniesienie jezior 
nad poziom morza, wzięte z pracy Dziewulskie­
go. Roth tak klasyfikuje jeziora wysokich Tatr:

Jeziora erozyjne:
(pod)10O r—( O

(ScsiStsa od

■Gazeta Lwowska* z dnia 12 sierpnia 1888.

Zadni Staw 
Kołem)

Czarny Staw 
Wielki Staw 
Przedni Staw 
Czarny staw Gąsienico­

wy (pod Kościelcem) 
Morskie Oko
* Wielkie Smereczyńskie

Jezioro

Jeziora morenowe:

Rybie Jezioro Polskie
* Jezioro Czorba
* Jezioro Popradzkie

Na zakończenie Roth podaje stosunek głę 
bokości do szerokości w jeziorach erozyjnych 
1 : 8 6, który uważa porównywując z Alpami, 
za skutek gwałtownej erozyi.

— Grobowiec Leszczyńskich. Z Le­
szna donoszą do Kur. Pozn., że w zeszłą śro­
dę odnaleziono w kościele katolickim w Lesznie 
zwłoki dwóch Leszczyńskich Jeden leży w fra­
mudze, po lewej stronie presbyteryum w dę­

Pow. 
w hekt.

Głę bok. 
w metr.

wynieś, 
w metr.

68 29 1889
13-1 37 1737
348 78 1676
7-7 30 1694

22-9 47 1626
21-8 77 1553

12-3 41

83-0 50 1384
20 4 21 1376

6-9 16

bowej trumnie, w biskupich szatach z mitrą na 
głowie, z pastorałem w ręku; na piersiach 
spoczywał złoty krzyż, zawieszony na złotym 
łańcuchu, na palcu był sygnet z kamieniem. 
Kosztowności te wyjęto z grobu i umieszczono 
tymczasowo w skarbcu kościoła. Szaty dobrze 
się jeszcze zachowały, na czaszce utrzymały się 
włosy. W framudze po prawej stronie spoczy­
wa mąż w kontuszu i żupanie. Na trumnach 
nie ma napisu, znaleziono jednak w kościele 
trzy blaszane tabliczki równego kształtu i ro­
boty, które bez wątpienia wisiały dawniej u 
trumien. Napisy z dwóch tabliczek odpisał Łu­
kaszewicz. Żaden z tych napisów jednak nie 
odnosi się do biskupa, bo bezwątpienia byłaby 
tam wzmianka o jego duchownej godności. Od­
nalezione z .tern zwłoki męzkie w prawej fra­
mudze, są albo Wacława, albo Rafała. Może 
dalsze poszukiwania wykażą, jacy Leszczyńscy 
są pochowani w kościele tamtejszym.

— Hygiena wieka dziceęcego. W
dniu 13 i 14 b. m. odbędzie się w Zurychu 
międzynarodowy kongres dla sprawy kolonij 
wakacyjnych i hygieny wieku dziecęcego. Z roż­
nych krajów Europy zapowiedziało wielu peda- 
godów, hygienistów i lekarzy swoje przybycie. 
Myśl zwołania takiego kongresu można nazwać 
bardzo szczęśliwą, tyczy się ona bowiem waż­
nego momentu w wychowaniu fizycznem dzia­
twy i młodzieży wszystkich większych miast, 
które istotnie w obecnych warunkach nader jest 
opłakane. Wiadomo powszechnie, że dziatwa i 
młodzież miast większych cierpi niedostatek 
świeżego powietrza, ruchu i zdrowego pożywie­
nia. Ciasne ulice w miastach, brak dostatecznej 
liczby ogrodów, a choćby tylko skwerów po­
śród miasta, mieszkania w parterze przeważnie 
wilgotne i w ogóle niekorzystne stosunki hy- 
gieniczne z powodu niedostatecznej asanacyi 
miast sprawiają, że powietrze, ten najważniej­
szy czynnik w oddychaniu i krążeniu krwi, a 
pośrednio w odżywianiu, jest w miastach nie­
czyste i niezdrowe. Dodajmy do tego, że mło­
dzież przebywa znaczną część dnia w ciasnych 
izbach szkolnych, że nie ma ani gdzie, ani 
kiedy na wolnempowietrzu pobujać, a zrozumiemy, 
że prawidłowy rozwój ciała młodzieży wielko­
miejskiej wręcz jest niemożliwy. To też mło­
dzież i dziatwa wielkomiejska jest powszechnie 
wątła, niedokrewna, chorowita i w ogóle kar­
łowata.

Lekarze, hygieniści i pedagogowie zasta­
nawiali się też oddawna, jak złemu zaradzić. 
Młodzież zamożniejsza wyjeżdża przynajmniej 
na świeże powietrze na wakacye, co dla mło­
dzieży uboższej jest niemożliwe. Aż nareszcie 
wyłoniła się myśl szczęśliwa, aby ułatwić mło­
dzieży uboższej oddychanie świeżem powietrzem 
i prawidłowe odżywianie przynajmniej w porze 
wakacyjnej. Niezwłocznie jęto się przeprowadze­
nia tej myśli, a stało się to w postaci kolonij 
wakacyjnych. Pierwsze kolonie wysłano z miast 
stołecznych, dziś wszystkie większe miasta -wy­
syłają młodzież, wedle sił i możności- na świe­
że powietrze na czas wakacyjny, wszędzie po­
tworzyły się towarzystwa filantropijne ku po­
pieraniu kolonij wakacyjnych.

Obok zwykłych kolonij wakacyjnych zdro­
wotnych powstały także lecznicze kolonie wa­
kacyjne, aby ułatwić uboższej dziatwie, nawie­
dzonej chorobami jak n. p. skrofułami, lecze­
nie się w odpowiednich zdrojowiskach. Gdzie­
niegdzie wreszcie urządzają w porze letniej dla 
młodzieży wielkomiastowej stałe codzienne wy­
cieczki kolejami, o kilka mil od miasta, na 
świeże powietrze, gdzie młodzież pod opieką 
wychowawców wśród stosownych zabaw i za­
trudnień spędza dzień cały, a wieczorem powra­
ca do domu rodzicielskiego. Jest to rodzaj kor­
pusów wakacyjnych.

Gdy kolonie wakacyjne zyskały sobie po­
wszechne prawo obywatelstwa i ogarnęły siecią 
całą wszystkie niemal kraje i większe miasta 
Europy, nasunęły się różne pytania, jakby ko­
lonie te urządzać należało, aby młodzież jak 
największy z nich fizyczny i moralny pożytek 
odnosiła. Kongres w Zurychu ma włamie za­
danie rozważyć bliżej tę sprawę. Oto program 
obrad kongresu: W  poniedziałek, 13 b. m. od­
będzie się I posiedzenie o godz. 9 rano. Przed­
miotem obrad będzie omówienie organizacyi ko­
lonij wakacyjnych i wykazanie ich skutków, 
dających się sprawdzić za pośrednictwem odwa­
żenia ciężaru ciała przed wyjazdem i po po­
wrocie, oceny wzrostu, jakości krwi, siły mu­
skularnej i wyglądania. Referentami są prof. 
dr. Oskar Wyss z Zurychu i dr. Unnft z Dre­
zna. Drugi temat pierwszego posiedzenia opie­
w a: „O pedagiczno-moralnych skutkach kolonij 
wakacyjnych z uzwględnieniem pytań co do wy­
boru miejsca na kolonie, urządzenia nadzoru 
młodzieży, płatności i bezpłatności, maksymal­
nej liczby uczestników, porządku dziennego za­
jęć i zabaw w koloniach, badania lekarskiego 
przed przyjęciem11. Referentami tego tematu są: 
dyrektor dr. Yeit z Frankfurtu nad Menem i 
rektor Reddersen z Bremy. Na posiedzeniu dru- 
giem, w poniedziałek po poł., referować będą 
dr. Christoforis z Medyolanu, kilku lekarzy i 
filantropów z Paryża, Londynu i Genewy o sa- 
natoryach i lecznicach dla dzieci rachitycznych 
i skrofulicznych. Po posiedzeniu przypatrywać 
się będą uczestnicy zabawom szkolnym mło­
dzieży. Na posiedzeniu trzeciem, we wtorek przed 
południem, są postawione dwie kwestye: 1. 
Przytuliska dziecęce i hygiena szkolna (kąpiele

’ szkolne, zabawy szkolne, śniadania i obiady w 
i szkole dla ubogiej dziatwy, ogrody szkolne, cho­
roby oczne w szkole). 2 Założenie międzyna­
rodowego pisma dla hygieny szkolnej. Referen­
tami sprawy 1. są dyrektor Jung z Monachium, 
prof. dr. Haab z Zurychu, sprawy 2. dr. Kat- 
telmann z Hamburga i dr. Burgerstein z Wiednia.

Po posiedzeniu III wspólny bankiet ucze­
stników, wycieczka koleją na górę Utoberg i 
parowcem na jezioro Zuryehskie, w środę zaś 
16 b. m. zwiedzanie zakładów i urządzeń w 
Zurychu i wycieczka do lecznicy dzieci rachi­
tycznych w Unteragri, w kantorze Zug. M. B.

— Pożar lasów. Z Odessy donosi de­
pesza: Lasy w Liwadyi od pięciu dni w pło­
mieniach. Pożar szerzy się na przestrzeni kil­
ko milowej. Dotąd spłonęło przeszło 40 dziesia- 
tyn lasu.

— Lożo masońskie w Niemczech
Według jednego z dzienników berlińskich, po­
między przewodniczącymi niemieckich lóż ma­
sońskich znajduje się 70 profesorów, 11 ducho- 
nych protestanckich, 17 nauczycieli, 45 lekarzy, 
35 prawników, 26 urzędników administracyj­
nych, 29 burmistrzów i radców sądowych, 22 
oficerów, 21 architektów, 6 urzędników poczto­
wych, 2 leśniczych, 5 urzędników celnych, 9 
aptekarzy, 51 kupców, 31 fabrykantów, 10 księ­
garzy i drukarzy, 6 dyrektorów bankowych, 2 
hotelistów, 10 kapitalistów i 1 książę udzielny. 
Podobno w lożach masońskich panuje wielkie 
niezadowolenie, z powodu, że cesarz niemiecki 
Wilhelm II objawił publicznie swój wstręt do 
masoneryi.

— O parafiach gr. kat. w Stanach Zje­
dnoczonych Ameryki północnej, korespon­
dent Kraju donosi, co następuje: Gazeta P o l­
ska w Nebrasce zamieściła list ks. Wolańskie- 
go, gr. kat. proboszcza w Shendoah, który ob­
jaśnia, że prócz parafii w Shendoah ustanowio­
no także gr. kat. duszpasterstwo w Kingston 
Pa., gdzie parochem jest ks. Mikołaj Zubrzy­
cki. Prócz tych dwóch cerkwi istnieje jeszcze 
kaplica w Jersey City, która ma dostać nieba­
wem duszpasterza. Budują się także cerkwie 
grecko-katol. w Freedland, Lucerne Co. Pa. i 
Mineapolis Minn. Ta ostatnia miała być po­
święconą w dniu 1 lipea r. b. Zakładają się 
też fundamenta pod cerkiew w Shamokin Pa. 
Wszystkie te parafie zostają pod jurysdykcyą 
lwowskiego metropolity.

— Nieustająca wystawa zjednoczone­
go Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, przy 
placu św. Ducha 1. 10, otwartą jest codziennie 
od godziny 11 rano do 7 po południu. Wstęp 
od osoby kosztuje w niedzielę 15 et., w dni 
powszednie 30 ct. Dla członków wstęp wolny.,

— Z Akademii Umiejętności. Komi- 
sya historyczna odbyła posiedzenie 27 kwietnia, 
14 czerwca i 13 lipca b. r., na których prof. 
Smolka zdawał szczegółowo sprawę z poszuki­
wań w archiwach i bibliotekach rzymskich, do­
konanych ubiegłej zimy przez dra Korzeniowskiego 
i dra Czermaka. Pierwszy z nich gromadził ma­
teryały z XVI wieku, głównie z czasów Stefana 
Batorego, prowadząc dalej rozpoczęte poprzedniej 
zimy prace. Prócz korespondencyi kardynała 
Bolognetta i Hier. Bovio, nuncyuszów w Polsce 
za Stefana, oraz korespondencyj Possevina, ze­
brał i odpisał znaczną część korespondencyj 
Hozyusza, Commendoniego, dal Portico, Laurea, 
oraz rozmaite relacye i informacye o Polsce, 
przesyłane do Rzymu w XVI wieku. — Drugi, 
dr. Czermak opracował w archiwum watykań- 
skiem akta nuncyatury polskiej z lat 1645—1660 
z czasu nuncyuszów de Torres, Vidoni i Pigna- 
telli i zebrał drobniejsze, nieraz ciekawe i ważue 
relacye o Polsce z tego czasu, oraz w archiwum 
Propagandy wiele wiadomości do dziejów unii 
i kozaezyzny. —- Komisya delegowała dwóch 
członków do sprawdzenia rachunków przedłożo­
nych przez prof. Smolkę z dwuletniej wyprawy 
archiwalnej do Rzymu i następnie uchwaliła na 
ich wniosek absolutoryum z tych rachunków, 
oraz podziękowanie dla prof. Smolki za podjęte 
trudy. Dochody tej wyprawy wynosiły w owych 
dwóch latach 10.535 zł. 12 ct., a mianowicie 
z darów prywatnych ofiarodawców 4185 zł., z 
subwencyi Sejmu i Wydziału krajowego 3500 
zł., z subwencyi komisyi historycznej 750 zł., 
ze stypendów 2000 zł., z narosłego procentu 
100 zł. 12 ct.; wydatki zaś wynosiły w roku 
1886/7 (przy sześciu uczestnikach wyprawy) 
7458 zł., w r. 1887/8 (przy dwóch) 3048 zł. 
10 ct., razem 10.501 zł. 10 ct. Dalej komisya 
uchwaliła regulamin szczegółowy postępowania, 
preliminarz potrzeb na rok 1889, na których 
pokrycie ma być wyznaczona przez Akademię 
odpowiednia kwota w budżecie i uchwaliła wy­
danie całego szeregu drobniejszych materyałów 
historycznych w swojem Archiwum, mianowicie: 
Examen testium super prauitate Beginarum 
w Świdnicy r. 1332, uchwał synodów przemy­
skich z XV i XVI wieku, formularza biskupa 
krakowskiego Piotra Wysza (wszystkich wy­
dawcą jest p. Ułanowski); dyaryusza sejmu lu­
belskiego z r. 1566 (wydawca p. Ptaszycki);



relaeyi i informacji i o Polsce z archi­
wów rzymskich, jak relacya Giovanniniego z 
r. 1565, descriptio regni Poloniae z r. 1573, 
raggualio o Polsce z r. 1657, oraz wiadomości 
o rzeczach polskich z XV i XVI wieko, zebra­
nych w archiwum konsystorskiem w Rzymie, 
które wydać ma przy współudziale uczestników 
wyprawy rzymskiej prof. Smolka.

Komisya zaś literacka odbyła posiedzenia 
11 czerwca i 14 lipca b. r., na których uchwa­
lono regulamin dla wydawnictwa biblioteki pi- 
sarzów polskich i wybrano komitet dla kiero­
wania tern wydawnictwem, złożony z pp. Tar­
nowskiego, Bobrzyńskiego, Rostafińskiego, Wi­
słockiego, ks Ghotkowskiego i Tomkowicza, 
oraz sekretarza komitetu dr. Korzeniowskiego; 
uchwalono wydać w 6 tomie Archiwum komi­
sy i dokumenta urzędowe do procesu Filaretów 
w Wilnie, zebrane z tek rektora Twardowskie­
go przez dr. Szeligę, a wreszcie ułożono preli­
minarz potrzeb komisyi na r. 1889. W tym 
roku zamierzonem jest wydawnictwo dalszego 
ciągu Corpus petarum  polono - latinoruni, 
którem zajmuje się p. Morawski, mianowicie 
wydanie poezyj Dantyszka przez ks. Hiplera i 
Janickiego przez p. Ćwiklińskiego, oraz wyda­
nie 2 tomu Liber diligentarium przez p. Wi­
słockiego.

W H I M .

Wyrazem whim nazywają w Anglii 
dziwactwa ludwi nikomu nieszkodliwe. Lud 
angielski obfituje w ludzi tego rodzaju, lecz 
jest wyłączną właściwością szlachetnego 
charakteru tego narodu, iż dziwakom takim 
nie przeszkadza nikt żyć swobodnie i popeł­
niać swoje winimy zazwyczaj w tak orygi­
nalnej formie, iż w każdem innem państwie 
dostaliby się za to bezzwłocznie do zakła 
du obłąkanych lub nieuleczalnych chorych 
Zasada Fryderyka Wielkiego przestrzeganą 
jest w Anglii z całą szlachetnością po 
glądów.

Jednym z najciekawszych takich Whim- 
sical Men był Edward Worthley Montague 
urodzony w Nowym Jorku syn znanej au 
torki „Listów o Turcyi." Młodemu magna­
towi nie podobało się życie w wspaniałym 
przepychu pałaców rodzinnych, czuł się dla­
tego wprost nieszczęśliwym, iż był boga­
tym a nie dzieckiem biednej klasy ludzi. 
Został więc pomocnikiem kominiarskim 
najbardziej nałogowego majstra tego kun­
sztu i czuł się szczęśliwym dopiero w łach­
manach i brudzie, jakie temu zawodowi są 
właściwe. Odkryty przez rodzinę i nakło 
niony do powrotu w pałacu bawił czas nie 
długi, zniknął znów razu pewnego i został 
pomocnikiem handlarza ryb w najbrudniej­
szej dzielnicy Londynu. Ale i tu został od­
kryty i znów nakłoniony do powrotu. Wy­
trzyma ł  jednak ledwo parę miesięcy. Uciekł 
na okręt, został chłopakiem na pokładzie, 
zkąd jednak raz zawinąwszy do Portugalii 
zwabiony ponętnem dlań życiem pasterza 
mułów, uciekł i zgłosił się na pasterza gdzie 
przebył lat 11.

W dojrzałym już wieku powrócił do 
Anglii, zaczął rozrzucać pieniądze, został 
pairem, aż wreszcie zagrożony więzieniem 
za długi zemknął do Europy i podróżował po 
wszystkich częściach świata aż do swej 
śmierci nagłej w Padwie.

Podobnie lord Baltimore, który wybu­
dował sobie obronny zamek i żył w nim 
ściśle według obyczaju tureckiego w gronie 
114 kobiet.

Innym typem był lord Bamfield, któ­
ry mając 42.000 funtów rocznej renty nie 
brał z niej ani grosza, lecz pędził nędzny 
żywot koczowniczy cygana przy gromadzie, 
do której przystał, w której się ożenił i 
dzieci wychowywał.

Bogaty fabrykant Welby zamurował 
w swym pałacu wszystkie drzwi i okna, ży­
jąc w nim sam na sam, nie znosząc się z 
nikim a nikim, nawet jedynaczką córką, a 
jedzenie przyjmując przez mały otwór w 
murze, od kobiety, która doń nigdy słowa 
nie śmiała wyrzec. Dziwak ten żył tym try­
bem 44 lat,

W jednym z małych teatrzyków Lon­
dynu dawano francuski vanderlik p. t. La 
laitiere et le chasseur (Mleczarka i strzelec). 
W sztuczce tej miał walczyć strzelec z nie­
dźwiedziem i w końcu pokonywał niedźwie­
dzia. Schlebiając właściwemu smakowi pu­
bliczności angielskiej, przemieniła dyrekcya 
teatru tę walkę na scenę prawidłowego bo­
ksowania się Strzelca z niedźwiedziem, 
kończącą się tak, iż niedźwiedź zwalił się 
z nóg, a strzelec dobijał go, siadał mu na łbie 
i śpiewał swą główną popisową aryę. Owoż 
ta bokserada była kulminacyjnym punktem 
przedstawienia i ściągała tłumy do teatru. 
Pomiędzy widzami znajdował się codzien­
nie młody lord, przyjaciel boksu, którego po 
20 przedstawieniach zaczęło to irytować, 
że zawsze niedźwiedź został pokonanym, 
tem więcej, że aktor grający Strzelca wcale 
nie był mistrzem w boksowaniu się. Namó­
wił więc pokryjomu i zapłacił aktorowi gra- J 

niedźwiedzia za to, iż tenże usta- •

pił mu miejsce w sztuce, a raczej w skó­
rze niedźwiedziej. Na przedstawieniu w 
chwili, gdy nadeszła scena walki Strzelca 
niedźwiedziem, aktor grający strzelca ze 
zwykłą nieustraszonością i odwagą zbliżył 
się do potworu, ale otrzymał zaraz na przy­
witanie tak potężne i prawidłowe kułaki, iż 
nie zdołał ich sparować i wkrótce potoczył 
się haniebnie na ziemię. Zwycięzki niedź­
wiedź siadł więc strzelcowi na głowę i sil­
nym tenorem zaśpiewał ulubioną aryę try­
umfalną. Uciesze Anglików nie było końca; 
sztuka utrzymała się jeszcze rok w reper­
tuarze codziennym.

Jeden z bogatych chłopów w Dun- 
mow, w hrabstwie Essex, w trzynastym wie­
ku zostawił legat, na wieczne czasy, iż ka­
żdy lewy połeć słoniny z 44 wieprzów, ja­
kie mają być zabite na jego folwarku co ro­
ku, po wieczne czasy, ma być darowany pu­
blicznie temu młodemu małżonkowi, który 
publicznie w kościele w rok po ślubie przed 
gminą przysięgnie, -że nie żałuje jeszcze, iż 
się ożenił. Według aktów sądowych Parvego, 
jako kuratora legatu, od trzynastego wieku 
do dzisiaj, t. j. w ciągu 600 lat —  rozda- 
rowano z zapisu mister Holyl w Dunmow 
wszystkiego — trzy lewe połcie słoniny.

Inny gentelman, George Talles w Wor- 
cestershire, chcąc mieć zawsze ciepło, leżał 
bez przerwy 28 lat w łóżku.

Sir Pryse w Montgomeryshire, był 
dwukrotnym wdowcem, kochał jednak obie- 
dwie żony tak bardzo, że trumny z zabal- 
samowanemi zwłokami obudwu żon trzymał 
w swoim sypialnym pokoju. Ciekawe jest 
przytem, że druga żona, cierpiąca widocznie 
także na whim, znosiła dziwactwo męża, 
trupa swej poprzedniczki w sypialnym po­
koju.

Sir Pryse zapłonął jednak miłością raz 
trzeci, ale trzecia z rzędu umiłowana nie 
chciała się zgodzić na obecność trupów dwóch 
poprzedniczek w gabinecie męża. Miłość do 
żyjącej zwyciężyła, trumny zostały przenie­
sione do grobowca.

Sir Pryse przeżył jednak swą żonę i 
jakby tylko na to czekał, zaraz po skonie 
trzeciej żony kazał wydobyć trumny z gro­
bowca i wszystkie trzy wstawić napowrót 
do swego sypialnego pokoju. — Czwarty raz 
nie zdołał się jednak ożenić.

Lord Marlbourgh pair i bogacz pierw­
szorzędny, razu pewnego będąc w Derby, 
nie mógł w nocy zasnąć. Wpadł więc na 
m yśl, że wartoby się ożenić po raz drugi, 
ażeby długo nie wybierać, postanawia oże­
nić się z pierwszą kobietą, jaką rano wy 
szedłszy z sypialnego pokoju, spotka. Szczę­
ście czy nieszczęście chciało, że kobietą tą 
była własna jego klucznica. Lord dotrzymał 
jednak danego sobie słowa-— i w dwie go­
dziny później wziął z nią ślub. Ze związku 
tego syn był później ministrem angielskim.

Jak ten whim w Anglii jest powsze­
chny, dowodzi n. p. fakt następujący :

Sir William Draggs, w Brighton wsiadł 
do fiakra i kazał się zawieść do portu, ce­
lem pomówienia z kapitanem swego własne­
go yachtu, stojącego tam na kotwicy. Wysia­
dając, kazał dorożkarzowi zaczekać. Zała­
twiwszy interesa z kapitanem, zabierał się 
do odejścia, gdy kapitan wskazując na prze­
śliczną pogodę, zaproponował p. Draggs małą 
przejażdżkę. W. Draggs zgodził się na to, a 
gdy wyjechano na otwarte morze przypa­
dła W. Dr. jazda do ehwilowego gustu tak, 
że rozkazał kapitanowi zawinąć do Bordeaux 
nabrać materyału i jechać dalej do — No­
wego Yorku. Dorożkarz w Brightonie czekał. 
Czekał dzień, dwa, tydzień, dwa tygodnie, 
miesiąc. Wyprzągł konie, uwiązał wolno do 
kozła, a sam spędzał noce w powozie. Palił 
fajkę i czekał. Po miesiącu i dwu dniach

Inny Pembroke, hr. Tomasz, admirał 
angielski, udawał całe życie głuchego i z wyk 
był czekać zawsze z wieczerzą dopóty, póki 
żona jego nie powróciła ze swych roman 
tycznych wycieczek, które trwały z reguły 
do świtu.

Inny wreszcie Pembroke, hr. George 
uwiózł w Wenecyi jakąś oblubienicę w nocy — 
poślubnej.

Szereg whimów angielskich ciągnie 
się w nieskończoność, dla scharakteryzowa­
nia jego starczy zapewne' tych kilka przy­
kładów. A .

GOSPODARSTWO I HANDEL
Sprawozdanie

0 stanie urodzajów we wschodnich powiatach 
Galicy i , ułożone z raportów statystycznych

Towarzystwa gospodarskiego. *)
Żniwo postępuje raźnie pomimo czę 

stych deszczów przeszkadzających robotom. 
Żyto prawie wszędzie już zebrane. Banatka 
także już zżęta; teraz dopiero okazało się 
w całej pełni, jak ogromną szkodę wyrzą 
dziły rolnikom w tym roku myszy polne, 
których niezmierna liczba grasuje w różnych 
okolicach. W niektórych miejscach zboże w 
jednej czwartej części, lub więcej zniszczo­
ne, a zachodzi obawa, że po siejbie oziminy 
nasienie w roli niszczyć będą.

Częste deszcze, ulewy i grad powta 
rżały się w tym okresie czasu. D. 2 sier­
pnia przeciągnęła ogromna burza z ulewą
1 gradem, zajmując szeroki obszar kraju 
przez powiaty: sanocki, stryjski, żółkiewski 
i dalej w kierunku północno - wschodnim. 
W Uhersku i okolicy bił straszny grad przez 
pół godziny wielkości kurzego jaja i zmłócił 
wszystkie zboża po polach. Prosa, hreczki, 
bób, kapusta, kukurudza zniszczone do szczę­
tu. Owies zielony stłoczony w ziemię, ko- 
uieze wyglądają tak, jak gdyby trzody owiec 
po nich przeszły; chmiel ogołocony z kwiatu 
i liści. Podobneż szkody wyrządził tenże grad 
w północnej i północno w sch od n ie j stronie 
powiatu stryjskiego i pogranicznych częściach 
powiatu żydaczowskiego. Pod Kulikowem 
spadały z burzą całe bryły lodu. Podobnej 
wielkości gradu starzy nawet ludzie nie pa­
miętają, a padał z taką siłą, że łamał ga­
łęzie drzew owocowych. Najwięcej ucierpiał 
groch, hreczka i koniczyna. Pszenica mniej, 
ale w miejscach, gdzie była wylęgła, wy- 
młócił grad ze szczętem.

Wynik zbiorów, dotąd obliczyć się 
dający, okazuje się, jak następuje:

P s z e n i c y  zebrano w okolicy Radzie- 
chowa 6—9 kóp z morga. Koło Kamionki 
Struraiłowej uskarżają się na obfitość śnie­
dzi, podobnież koło Birczy, Gręziowej; koło 
Romanowa, Żurawna, Bobrki, pszenice wy­
borne, spodziewają się dobrego omłotu 
W Złoczowskiem, koło Glinian, ziarno pię­
kne, ale na kopę mniej o */, część, niż 
w roku przeszłym; pod Brodami zebrano 
banatki 10 kóp z morga. W Zbaraskiem 
kóp 7—10, ziarno ładne. W Czortkowskiem 
plon średni; w Kołomyjskiem wydał morg 
8 - 9  kóp

Ż y t a  zebrano w Radziechowskiem, 
podobnie jak pszenicy, 6—9 kóp z m o r g a ;  
w Sanockiem przeciętnie kóp 8 ; w Sam- 
borskiem zebrano około 9 kóp z morga, ale 
kłos szczerbaty, spodziewają się ziarna oko­
ło 75 kilogramów z kopy. Pod Brodami 
zebrano z morga kóp 4; w Zbaraskiem od
3—5, ziarno dobre; na Podolu wydaje morg
4—5 kóp; w Kołomyjskiem kóp 6 - 7 ;

zajeżdża mister Draggs do portu w Brigh- i w ogóle żyta są rzadkie, a plon średni,

jącemu

ton z Nowego Yorku. Wyszedł na ląd, 
spostrzega dorożkę, nie okazuje jednak ża­
dnego zdziwienia. Ali right, com ci winien? 
Dorożkarz podał mu rachunek na 35 fun­
tów 11 szyllingów.

„Zawieziesz mnie jeszcze do domu 1“ 
Stanąwszy przed hotelem Draggsa, do­

rożkarz się skłonił i wyciągnął rękę znowu. 
„Cóż jeszcze?...
„ A mój kurs? Sir...."
„Prawda, rzekł Draggs i zapłacił za 

kurs do domu.
Słynną jest także dotąd familia Her- 

vey hrabiów na Bristolu, o której lady Mary 
Worthley Montague pisze, iż „tworzy od­
rębny gatunek ludzi pośrodkujących pomię­
dzy mężczyznami a kobietami."

Jeden z członków familii Herberts, 
irabiów na Pembroke, Wiltonhouse i Wilts- j 
lire, imieniem Wilhelm, zostawił taki te- ; 
stament (Ph. Charles, le dix-huitieme siecle 1 
en Angleterre) : j

Jtem : lordowi Say : nic nie zapisuję, 
gdyż ten legat przekaże on ubogim." '

Jtem : generałowi Cromvell zapisuję 
jedno ze słów moich, gdyż za życia żadne­
go doń nie rzekłem."

„Jtem: Tomowi May pięć szyllingów, 
a kto przeczytał jego historyę parlamentu 
angielskiego, uzna, że i to za dużo dla nie­
go zapisuję."

Jęczmiona kosić zaczęto ; deszcze wie­
le poprawiły. W Tarnopolskiem zebrano 
jęczmiona 4—6 kóp, ziarno dosyć piękne. 
Koło Bobrki jęczmiona bardzo rzadkie
z posuchy, obecnie na pokosach deszcze 
mu szkodzą.

Owsy rychliki zebrane. W okolicach 
Jarosławia było po 4 kopy na morgu. Owsy 
zielone lepsze, ale także nie bardzo gęste, 
zwłaszcza owsy późniejsze są średnie.

G r o c h y  ładne — zaczynają dojrze­
wać. Najlepiej udał się groch Wiktorya.

B ó b  i b o b i k  dobry i średni.
H r e c z k a  średnia -  koło Sądowej 

Wiszni i w Samborskiein hreczki piękne — 
koło Romanowa, Żurawna, Bobrki, Podha- 
jec, zapowiadają plon bardzo piękny — pod­
czas ostatnich deszczów bardzo się popra­
wiła.

W y k a  dobra i średnia.
K u k u r u d z a  na dobrych nawozach 

dobra — zresztą licha; przy zimnie i sło­
tach trzyma się przy ziemi.

M i ę s z a n k i  skoszone, zebrane — 
w ogóle dobre.

L e n  dobry.
K o n o p i e .  Plon pierwszy, mianowi- 

wicie płosków zebrano — bardzo piękne.

H

K a r t o f l e  wyglądają w ogóle obi® 
cująco — ale miejscami psuć się zaczyń® 
ją. Na amerykanach nać zeszła — w Stryj' 
skiem psują się bardzo. W Sanockiem k*!' 
tną obficie i obiecują plon dobry, mian0^1. 
cie wczesne, ale łodyga tu i ówdzie sebnf 
zaczyna. W Przemyskiem kwitną obfi®1?; 
W oamborskiem psuć się zaczęły. W oko’1 
cy Romanowa, Żurawna, Bobrki, PodhaJej  
rokują plon świetny; podobnież koło ^  
nian; w Tarnopolskiem, Kołomyjskiem) 
dyga bujna i kwitną obficie, ale pod krz®' 
kiem mało zawiązków.

B u r a k i  rozwijają się pomyślnie-
K a p u s t y  po deszczach bujają.
C h m i e l  w wielu miejscach ms^y. 

obsiadła, stąd i plon nie będzie tak pomp1 
ny, jak się było można spodziewać.

T y t o ń  średni.
R z e p a k u  zebrano z morga w ^  

skiem 9 — 10 cet. m. W Jarosławskiem ®
7 c. m., koło Przemyślan 8 c. m. ziarna 
okolicach Kozowy po 14 kóp małych. W Taj' 
nopolskiera od 3 — 6 korcy. W Czortk°r  
skiem 6—8 hktl., koło Jarosławca do 7 c. &  
w Kołomyjskiem 10.

K o n i c z y n y  pierwszego pokosu 2® 
brano z morga w Bełskiem 9 — 10 cet. w” 
pod Kulikowem 3 wozy średniego pi®1*1,, 
pode Lwowem 6 cet. m., w StryjskieuJ . 
koło 25 cet. m., koło Dubiecka tylko 8, k®L 
Lutowisk 30 cet. wied., koło Turzego do > 
cet., pod Baligrodem 6 c. m., w Jarosł®*: 
skiem nad Sanem 20 c. m., koło Sąd0?  
Wiszni i Sambora po 14 c. wied., koło 2® 
rawna po 3 wozy, koło Bobrki 10 c. 
koło Chodorowa, Przemyślan po 20 c?jj 
koło Rohatyna po 4 sążnie, w okoli®® 
Kozowy około ®/4 sążnia, w Złoczowski® 
po 4 c. m., w Tarnopolskiem i pod Zb®j 
żem 300 —  400 k g , koło Czortkowa i J j 
złowea 3 — 4 wozów. W Kołomyjski®10 
koło Delatyna około 600 kg.

S i a n a  zebrano z morga łąki w 
skiem około 14 cet. m., koło Kamionki str' 
miłowej 1%  woza, pod Kulikowem 2 * ol>' 
pode Lwowem 6 - 7  cet. m., koło S*cz®r® 
15 cet., w Stryjskiera 8 - 1 0  cet., w S»#, 
ckiem po 12 ct., koło Turzego do 8 
pod Baligrodem 3 cet., koło Sadowej

cet”
W1'

szui 15 cet. wied , koło Żurawna et.i

*) Przedruk wzbroniony

zy, między Bóbrką a Chodorowem 25 c‘ 
koło Przemyślan 10 cet.. m., w okolicy K 
zowy % sążnia, w Złoczowskiem 14 ?e, 
metr., w Tarnopolskiem 30—45 cet. ' 

Zbaraskiem 400 do 60 kg,, w Czortk°tf 
wozy, w Kołomyjskiem 400 kg-

jjoS
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zapowiada 
jąwszy tam, 
szczyły.

w 
skiem 2

K o n i c z y n y  i s i a n a  drugi P®* 
się lepszy od pierwszego,lepszy 

gdzie myszy koniczynę

V
M iędzynarodowy targ z b o żo ^ f r, 

W iedniu. Międzynarodowa komisya dla ' 
gu nasion w • porozumieniu z wiedep ; 
giełdą mączną i zbożową ogłosiła nastęP 
jące normy w sprawie odbycia tegoroczE, 
go targu: XVI międzynarodowy targ, h 
zboża i nasion odbędzie się Wiedniu w 
27 i 28 sierpnia. Otwarcie nastapi d. 27 b-
0 godzinie 9 z rana w sali giełdy
1 zbożowej. Na porządku dziennym znaj® i  
się sprawozdania, o zbiorach : a) w oy  
Węgrzech, b) Prusach, c) Saksonii, d) Pe) 
waryi, e) w Wirtembergii, f)  Badenii u 
Francyi.h) Włoszech, i) Anglii, k) Ru®uj e 
1) Rossyi, m) Indy ach, n) Północnej ĵL,i 
ryce. Lokalności dla handlowej części 
zostaną urządzone w domu składowym (A 0 
gerhause) miasta Wiednia (w c. k. Prftt u 
obok rotundy) i będą otwarte d. 27 b- ^  
po ukończeniu uroczystości otwarcia u 

do 11 przed połud. Tafl^o godz. w pół
odbędzie się d. 28 b. m. od godz » 
pop. targ zbożowy. Sprawozdanie prezyd/ 
wiedeńskiej giełdy zbożowej i mączncJ’ 
bejmie rezultaty XVI międzynarodowego Jajijdaj
gUna opędzenie kosztów taksę w wys1 
2 zł. lub 5 franków. Możliwe spory P° w- 
gają nieodwołalnemu orzeczeniu sądu PA 
bownego giełdy zbożowej i mącznej, P? A 
dającego prawa egzekucji. Między kol®J 
które przyznały uczestnikom targu zBi 
karty podróżne znajdują się także c. k- ^  
leje państwowe, kolej Karola Ludwika, ^ m' 
sko-Czerniowiecka, i pierwsza węgiersko'® 
licyjska kolej.

—  Zapasy cukru z dniem 1 \\
W kołach fachowych przeważa przekonań* 
zgłoszone zapasy cukru nie przeniosą 1
600.000 cet. metr.

1888
* * * 
r.

Targ zbożowy.*) Dnia 11

Lwów, pszenica 5-80 do 6‘55> 
4 50 do 4‘75 jęczmień browarny 4’50 d°

*) Przedruk wzbroniony.



6
owies 4'80 do 5*25, groch 4-50 do 10 5; wy­
ka 450 do 5 '— , rzepak 9'50 do 1025, lnian- 
ka — •— , koniczyna czerwona 24'— do 35'— , 
koniczyna biała 20'— do 30'— , koniczyna 

- szwedzka 30‘— do 36 — .
Tarnopol, pszenica 5"75 do 6*50, żyto 

415 do 4-55, jęczmień browarny 3 "90 do 4'85, 
owies 3'75, do 4 45 groch 5.50 do 10"-—, wy- 

 ̂ ka 4 30 do 4 75, rzepak 9'60 do 10'— , lnian- 
ka — .— , koniczyna czerwona 17'— do 36 — , 
koniczyna biała 30'— do 36-— koniczyn* 
szwedzka 30'—  do 35'—

Podwoloczyska, pszenica 5'70 do 6.45 
żyto 4 '— do 4 60, jęczmień 3*65 do 4'60. o- 
wies 4 '— do 4 65, groch 5'10 do 9 '— , wyka 
4*50 do 5*10, rzepak n. 9 50 do 10.— , lnian- 
ka — •— do — '— , koniczyna czerwona 28'— 
do 33-— , koniczyna biała 30’— do 36'— , ko­
niczyna szwedzka 28'— do 35'— .

Czerniowce, pszenica 6-— do 6'60, żyto 
4'30 do 4-80, jęczmień 4'20 do 5 30, owies 
3*30 do 4 '— , groch 4'40 do 9'— , wyka 4-10 
do 4'80, rzepak 9'— do 9*10, lnianka -•— 
do — •— , koniczyna czerwona 18'— do 34'— , 
koniczyna biała — ■— do — ■— , koniczyna 
szwedzka — •—  do — '— , tymotka 20-— do 30.

Wszystko za 100 kilo netto bez worka.
Ch mi e l  od 24'— do — '48 zł. nomi­

nalnie za 56 kilo, loco Lwów, bez odbiorcy.
Okowita gotowa za 10 000 litrów prc 

loco Lwów 30-— do 30'15 zł.
Usposobienie spokojne.
Dostawy i transakcye bardzo małe.

OSTATNIA POCZTA
Najdostojn. Ce sar z e wi c z o w s t w o 

udali się onegdaj z Laksenburga do Weil- 
burga.

Najdostojniejszy Arcyksiążę A l b r e c h t  
przybył onegdaj do Pilzna czeskiego, zkąd 
wczoraj udał się na dalsza inspekcyę wojsk 
do Budziejowic.

Najdostojniejszy Areyksiążę W i l h e l m  
wyjechał z Salcburga do Hochfilzen.

Najdostojn. Arcyksiężne: KI o ty Id a, 
Ma r y  a D o r o t a  i M a ł g o r z a t a ,  udały 
się wczoraj z Wiednia do Buska w Wę­
grzech.

Królestwo portugalscy przybędą 18-go
h. m. do Wiednia, i jako goście Najj. Pana 
^mieszkają w Burgu cesarskim.

Z powodu depeszy powitalnej, wysła­
nej przez biskupa Diakowaru, ks. S t r o s s -  
naayera,  do Kijowa, pisze Fremdenllatt: 
.iTelegram, który wysłał biskup Stross- 
•nayer, z okazyi uroczystości kijowskich, 
został prawie w całej prasie niesłowiań­
skiej w Austryi i w Niemczech stanowczo 
potępiony. Grazer Volksblatt, organ sfer 
kościelnych w Styryi, na razie powątpiewa 
0 autentyczności tekstu owego telegramu, 
lecz oświadcza, że gdyby nawet treść de­
peszy była łagodniejszą, nie mógłby faktu 
tego pochwalić. Także i w Watykanie, we­
dług depesz rzymskich, wywołał telegram 
biskupa diakowarskiego przykrą] sensacyę; 
mówią, że niewątpliwie Kurya nie zaniedba 
wyjaśnić prałatowi swojego w tej sprawie 
stanowiska".

Laibacher Zeitung donosi, że projek- 
towanem jest urządzenie drugiego gimna- 
zyum w Lubianie.

Wedle depeszy berlińskiej , hrabia 
Herbert B i s m a r c k  będzie towarzyszył 
cesarzowi Wilhelmowi w podróży do Wie­
dnia i Rzymu.

Do Pólit. Corr. donoszą z Berlina, iż 
tam przygotowani są na to , że pani Adam 
obstawać będzie przy autentyczności ogło­
szonego przez nią memoryału. Nie odpo­
wiedzą na to już, gdyż w kołach kompe­
tentnych nie ulega wątpliwości, iż ma się 
do czynienia z najzwyczajniejszym a nie­
szkodliwym falsyfikatem.

Pod Łomżą, jak pisze Warszawski} 
Dnietonik, prowadzą się energiczne roboty 
około budowy domów zarządu wojskowego. 
Oprócz fortów, przy których budowie zaję­
ci są tylko inżynierowie wojskowi i żołnie­
rze, wznoszone są także koszary na pomie­
szczenie wojsk , "stojących obecnie kwaterą 
w samem mieście lub w okolicy.

Czytamy w Pólit. Corresp.:
Jak nam donoszą z Londynu, w tam­

tejszych poinformowanych kołach stanowczo 
zaprzeczono doniesieniu o n o w y c h  r o k o ­

w a n i a c h  m o c a r s t w  w k w e s t y i  b u ł ­
g a r s k i e j ,  o ile one dotyczą teraźniej­
szości, podnoszą zaś silne wątpliwości co 
do tych rokowań, o ile się one odnoszą do 
przyszłości, gdyż dotąd nie ma żadnego sym- 
ptomatu, aby którykolwiek gabinet zamierzał 
w najbliższym czasie tę sprawę obudzić z 
dyplomatycznego snu, w jakim się ona obec­
nie znajduje. Również fałszywem jest twier­
dzenie, jakoby angielski gabinet nawiązał 
jaką wymianę myśli z temi mocarstwami, 
których postępowanie w kwestyi bułgarskiej 
jest równoległem ze stanowiskiem rządu an­
gielskiego.

Agencya północna rozesłała następu­
jącą depeszę: Potwierdza się, iż bezpod­
stawną jest pogłoska o zamiarze k r ó l o ­
we j  N a t a l i i  stawienia się osobiście przed 
konsystorzem w Belgradzie, w celu obrony 
swych praw. Królowa pozostaje nadal w 
Szeveningen aż do października, poczem 
uda się do Rossyi.

Z Paryża donoszą: Frakcye rojalistow- 
skie powaśniły się z powodu Boulangera, 
Główny zastęp legitymistów nie popiera 
wcale kandydatury generała, frakcya jednak, 
której organem jest Gaulois, występuje z 
kandydaturą Boulangera i w tym celu o- 
świadcza w dzienniku wzmiankowanym :

„Zalecamy kandydaturę Boulangera, po­
nieważ idzie przedewszystkiem o to, ażeby 
podkopać i zburzyć republikę, a mając to na 
oku, nie możemy bardzo przebierać w środ­
kach.“ W istocie program i środki jego nie­
wybredne.

Natomiast komitet wyborczy monar- 
chiczny w departamencie Chayante Inferieu- 
re, pomny ostrzeżeń księcia d’ Aumale, zo­
bowiązuje wyborców, wiernych Orleanom, 
ażeby nie głosowali za ,,rokoszującym ge­
nerałem. “ Uchwałę tę uznaje bezwarunko­
wo organ hrabiego Paryża, Soleil, a bardzo 
pochwala Figaro.

Termin tych wyborów uzupełniających 
już bliski, bo 19 sierpnia odbyć się mają 
wybory w trzech departamentach, upatrzo­
nych przez Boulangera. Bonapartyści, mimo 
niezgody pomiędzy sobą, popierają Boulan­
gera stanowczo.

Nordd. Allg. Ztg. przepowiada, że w 
niedzielę odbędą się w Lugdunie jeszcze 
bardziej opłakane sceny niż w Paryżu. 
Twierdzi ona, iż według wszelkich wska­
zówek, ma się tu do czynienia z dawno u- 
kartowanym i przygotowanym pianem mię­
dzynarodowego anarchistycznego stronnic­
twa przewrotu. Siła i trwałość gabinetu 
francuskiego wystawione zostaną na roz­
strzygającą próbę, którą musi gabinet prze­
być, jeżeli nie chce przypieczętować swego 
upadku.

Dzienniki belgijskie donoszą : Rząd bel­
gijski zarządził wszechstronne środki, aże­
by nie dopuścić rozszerzenia się groźnej zmo­
wy robotników francuskich w granice Belgii.

Londyńska Pall Mail Gazette winszuje 
lordowi Salisbury’emu długiej i roztropnej 
mowy, natomiast St. James Gazette mnie­
ma, że mowa pierwszego ministra wcale 
nie była wyjaśniającą, ale była tylko dy­
plomatyczną. Jedynie ustęp o Egipcie był, 
wedle St. James Gazette, jasny, a we wszy­
stkich innych punktach mówił Salisbury 
o tern, coby według jego zapatrywania mo­
gły myśleć i działać mocarstwa, ale nie o 
tem, co rzeczywiście myślą, lub czego so­
bie życzą. Słowa Salisburyego są zatem tyl 
ko życzeniami i zapatrywaniami, nieno- 
wemi zresztą, ale nic one nie tłómaczą i 
pozostawiają taką samą jak przedtem wąt­
pliwość co do przyszłości.

Chamberlain przyjął wyzwanie Par­
nella i oświadcza w Times, że za dni kilka 
ogłosi korespondencyę, którą wymieniali po­
między sobą w r. 1884 i 1885.

Dzienniki włoskie zapytują’, z jakiej 
przyczyny chciała Francya prowokować za­
targ dyplomatyczny o Massawę, gdy na 
morzu Czerwonem nie posiada prawie że­
glugi.

„W  obec stwierdzenia tego faktu, do­
daje ministeryalna Biforma, czyliż można 
się obronić podejrzeniu, że Francya miała 
zły zamiar, gdy rozpoczynała kampanię o 
tę kwestyę?"

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
K raków , 11 sierpnia. (Tel. pr.) 

Od 1 sierpnia, otwarty został drugi 
tor kolei Podgórze Płaszów-Skawina.

Wiedeń, 11 sierpnia. (Tel. pryw.) 
N a jj. Pan  nadał dyrektorowi urzę­
dów pomocniczych przy sądzie kra­
jowym w Krakowie, Niceforowi Ma­
r e c k i e m u  tytuł radcy cesarskiego.

Wiedeń, 11 sierpnia. (Tel. pryw.) 
Najdostojn. Arcyksiężna S t e f a n i a  
uda się jutro do Salcburga, a ztąd 
do Ischl.

Pan Minister P r a ż a k wróci 
w przyszłym tygodniu do Wiednia.

Wiedeń, 11 sierpnia. Z okazyi 
przypadającej na dzień jutrzejszy dzie­
siątej rocznicy objęcia przez hr. Taaf- 
f e g o  prezydentury gabinetu przedli- 
tawskiego, podnosi Fremdenblatt, iż 
hr. Taaffe umiał z patryotyczną ofiar­
nością i wytrwałością wśród wszel­
kich okoliczności staó na straży au- 
stryackiego stanowiska i interesów 
państwowych, że umiał w sposób 
stanowczy reprezentować system swe­
go gabinetu nie opierającego się wła­
ściwie na żadnem zwartem stronni­
ctwie rządowem, i zdążać wytrwale 
do tych celów, które wydawały mu 
się najlepszemi i jedynie godnemi o- 
siągnięcia w interesie ojczyzny.

Sam fakt już, że hr. Taaffe kil­
kakrotnie wystawiony był na ogień 
krzyżowy pomiędzy przyjacielem i 
nieprzyjacielem i we wszystkich przy­
krych sytuacyach znalazł zawsze dro­
gę wyjścia taką, iż utrzymał się na 
niej z daleka od wszelkich walk stron­
niczych, przemawiają za jego syste­
mem politycznym. Poparcie parla­
mentarnej większości, które Rząd mu­
si oceniać jak należy, nie zniewoliło 
hr. Taaffego nigdy do jakichś tak da­
leko idących ważnych ustępstw, któ- 
reby mogły mieć znaczenie kapitula- 
cyi Rządu przed jedną frakcyą na 
szkodę całości. Pozytywnemi zdoby­
czami systemu hr. Taaffego w obec 
całości parlamentarnej są : podniesie­
nie i poprawienie finansów Monar­
chii, pomyślny rozwój potęgi zbroj­
nej i opieka na polu socyalnem; są 
to zdobycze, których zapoznawać nie 
można. Wielu rzeczy nie udało się 
hr. Taaffemu osiągnąć, wiele innych 
wszakże zostało osiągniętych, co zaŁ 
sługuje na sprawiedliwe uznanie.

Wiedeń, 11 sierpnia. (Tel. pryw.) 
P. Minister hr. Kalnoky wrócił wczo­
raj wieczór do Wiednia.

Czerniowce, 11 sierpnia. (T.pr.) 
Z całej Bukowiny dochodzą wiado­
mości o wylewach. Ruch kolei Ha- 
tna-Kimpolung wstrzymano, także na 
kolei Hliboka-Berhomet. Prut ciągle 
przybiera, część Czerniowiec zalana.

Heidelberg, 11 sierpnia. Histo­
ryk Jerzy Weber zmarł wczoraj.

Berlin, 11 sierpnia. Z powodu 
doniesień o projekcie podróży cesa­
rza Wilhelma do Strassburga i Metzu 
oświadcza Nordd Allg. Ztg., iż w ko­
łach jak najlepiej poinformowanych 
nie wiedzą nic zgoła o podobnym 
zamiarze.

Berlin, 11 sierpnia. (Tel. <pryw.) 
Ks. Bismarck uda się do Kissingen, 
gdzie w połowie września mają się 
zjechać hr. Kalnoky, Gfiers i Orispi.

Belgrad, 11 sierpnia. Generał 
Horwatowic został spensyonowany.

Paryż, 11 sierpnia. (Tel. pryw.) 
Strejk robotników ustaje, robotnicy 
oświadczyli gotowość podjęcia napo- 
wrót roboty.

Paryż, 11 sierpnia. Zapowia­
dają pewne osłabienie w ruchu świąt- 
kujących robotników. Tutejsi strejku- 
jący robotnicy zgodzili się na sąd 
polubowny municypalnej komisyi ro­
botniczej, przedsiębiorcy jednakże po­
stanowili niezaakceptować tego sądu.

Telegrafowany kurs wiedeński.

Wiedeń, 10 sierpnia 1888, godzina 1 min. 
50. Alp. Tow. górn. 37 50, Węg. akcye

kredyt. 309 — , Akcye anglo-austr. 109'60, Ak­
cye banku Union 212'75. Akcye kolei Karola 
Ludwika 213 60. Akcye kolei północne] 248'— 
Akcye kolei południowej 103 — . Akcye kolei 
Alfold 226-50. Akcye kolei Elżbiety 247-80 
Akcye kolei lwowsko - czemiowieckiej 221'50 
Akcye kolei węg. północno-wschodniej 160 50. 
Wiedeńskie losy 141'—. Akcye kolei Rudolfa 
— ’— , Akcye kolei Albrechta —•— , Węgier­
skie obligacye państw, w złocie — , Galicyj­
skie obligacye indemnizacyjne 103'50, Losy re- 
gulacyi Cisy — •— , Losy tureckie — *— , 4 
prc. węgierska renta złota 101'57, Akcye zwią­
zkowego banku 95 75, akcye banku obrotowego 
— ’— , akcye kolei państwowej — •— , rubel 
papierowy 1*17 87, węgierskie losy 91*10, mar­
ka niemiecka — •— , kolej Karola Ludwika — •— , 
akcye tytoniowe 117*50, akcye banku dla krajów 
koronnych 22410. Usposobienie silne.

Wiedeń , 10 sierpnia 1888, godzina 5 
m 10. Akcye kredytowe — , Anglo - austr.

’ , Ugionbank — •— , Kolej Karola Ludwika
’ , Południowa — •— , renta papierowa 

— , galicyj. listy zastawne — •— , galic. obli­
gacye indemnizacyjne — , gal. bank rusty­
kalny •— , Losy z r. 1883 — '— , Napoleon- 
dor — •— , rubel papierowy — . Usposo­
bienie — .

Wiedeń. 11 sierpnial888, godzina 10 
m. 30. Akcye kredytowe 316'80, anglo-austr. 
109.50, Unionbank 213'25, kolej Karola Lu­
dwika 213-50, Południowa 103’25, renta papie­
rowa — ' — 5 pr. gal. hip. listy zastawne —.— 
gal. obi. indemn. — , do — , 41/, pr. li­
sty zastawne banku krajowego 92'50, 4 7. Pr- 
pożyczka krajowa z r. 1883 90‘60, Napoleon- 
dor 9'78'50, rubel papierowy — ■— . Usposo­
bienie silne.

Telegramy zbożowe z dnia 10 sierpnia 
1888. Wi e d e ń :  Pszenica za 100 kilo — - 
do — ■- - zł., żyto — ’— do — *— zł., jęczmień 
— •— do — '— zł., kukurudza — •— do — ■— 
zł., owies — •— do — ■—  złr., okowita per 
10-000 litr procent 27-75 do 28-— zł. Sz c z e ­
c i n:  Pszenica — ■— , rzepik —.— , spirytus 
— '— , kukurudza — •— Kolonia — •— rzepak 
— •— do — '•— zŁ, 100 kilogr. na wiosnę. 
Budapesz t :  Pszenica na jesień 7.58 do 
7 60 zł. Ber l i n :  Pszenica żółta (na sierpień) 
166'75 do — ■— , żyto— •— m. spirytus 33.30. 
rzepakowy olej — . Pa r y ż :  mąka 57'40 
kilog. — , olej rzepakowy — fr. spirytus

Odpowiedzialny Redaktor Adam Kreohowieokl.

Ces. król. generalna Dyrekcya 
kolei państwowych.

W y c i ą g
z rozkładu jazdy od Igo czerwca 1888 

Zegar lwowski 
Do Lwowa przychodzą:

Godz. 1 min 35 w nocy z Budapesztu, Ła- 
woczneg.i, Stryja, Krosna, Chyrowa, Sta­
nisławowa i Stryja.

Godz. 8 min. 26 rano z Suchy Chyrowa Stry­
ja i Stanisławowa.

Godz. 3 min. 40 po południu z Suchy, Chy­
rowa, Ho siaty na, Stanisławowa i Stryja.

Godz 8 wieczorem z Husiatyna.

Odjazd ze Lwowa:
Godz. 5 min. 20 z rana do Stryja, Ławocz- 

nego, Budapesztu, Chyrowa i Stróże.
Godz. 10 min. 35 przed poładn. do Stryja, 

Stanisławowa, Husiatyna, Chyrowa, i 
Suchej.

Godz. 8 min. 10 wieczorem do Chyrowa i Su­
chy.

Godz. 10 min. 8 wieczorem do Stanisławowa 
i Husiatyna.

Zaproszenie do przedpłaty.

Przedpłata na Gazetę Lwow­
ską, wynosi za trzecie ówierórocze, 
w m i e j s c u 8 zł., pocztą 4 zł.; 
za miesiąc sierpień: w m i e j s c u  1 
zł., pocztą 1 zł. 85 ct. Z Prze­
wodnikiem za trzecie ówieróro­
cze w m i e j s c u  3 zł. 75 ct., po­
cztą 4 zł. 75 ct.; za miesiąc sierpień 
w m i e j s c u  1 zł. 80 ct., po­
cztą 1 zł. 65 ct. Prenumeratę przyj­
muje się tylko od 1 lub 16 każdego 
miesiąca.



Nadesłane.

W szech  nauk lekarskich

D r. E m il L ateiner,
po odbyciu specyalnyeb studyów w zakresie denty- 
stjki w klinikach dentystycznych wszeehnicy w Ber 
linie, założył wspólnie z ojcem swoim atelier denty­
styczne przy placu Maryaekim L. 10, i ordynuje od 

godz. 10 rano do 6 wieczór.
Wszystkie operacye wykonuje na żądanie bez 
bólu przez znieczulenie za pomocą kokainy i 

gazu rozweselającego (Lustgas). 33 0 
Sztuczne zęby przysposabia na złocie, kauczuku itp.

Główna wygrana 50.000 zł.
Ciągnienie 16 sierpnia r. b.

■ »  n - o  ■ ■■  «e> w  y
na

3% losy austr. Tow. kred. ziemsk.
sprzedaje po zł. l i  za stempel 50 et., razem 

zł. 1.50 za sztukę

A u g n s t  S c h e l . e n b e r g
Dom bankowy i kantor wymiany

w e L w o w ie ,
ulica Karola Ludwika Ł. 1. 4401

Główna wygrana zł. 50.000
Ciągnienie już 16 sierpnia b. r.

.■ “* a ?  c »  aura. «  «  y
na ?> pro. losy kredytowe ziemskie

po cenie 1 zł. i 50 et. stempel, 
jakotoż losy oryginalne po kursie urzędowym

sprzedaje
K-A M TO R W I M I A N Y

KITZ i STOFF
Plac M c i i  I. Lw ó w . piać Halicii I.
Wszelkie zlecenia z prowineyi uskuteczniamy na­

tychmiast bez doliczenia prowizji. 1836

W  e  W iedniu
(obok muzyczn. konserwaioryum)

Panny, -haąee się kształcić we Wiedniu w 
zawodzie muzykalno-wokalnym, znaleźć mogą w do­
mu polskim wygodne pomieszczenie i troskliwą o- 
piekę, pod warunkami przystgpnemi. Adresować: 
An den Portier des Masiek-Conservatoiiu ns in 
Wien, Lothriugerstrasse. 5072

w e L w o w ie
poleca

Najlepszy

w  b e c z k a c h
po 167, 100 i 50 kl. 

jakoteż
kufsztyńskie wapno

h y d r a u l i c z n e  
N a , j  t a n i e j !

najczystsza 
woda mineralna

SZCZAWA-ALKALICZNA
napój stołowy orzeźwiający

sknteczny bardzo przy chorobach gardła, 
katarach żołądka i pęcherza.

Henryk M attoni, Karlsbad i Wiedeń.

Specyalista chorób dziecięcych
Dr. Antoni Wachtel,

b. asystent Uniwersytetu Jagiellońskiego i I. sekun- 
daryusz kliniki sznitala dla dsieei w Krakowie — 
mieszka na ulicy Wałowej L. 11, pierwsze piątro.

Oidynaeya od g. 3 do 5 pe poł. 2559

PRZYJECHALI DO LWOWa ”  *
dnia 11 sierpnia 1888.

Hotel (łeorge’ a 
Pp. Ks. R. Sauguszko z S ław uty, K. 

hr. Bach ni z Buska, H. Polko ze Żółkw i, 
T. Haverfield z A ngii, J, Frenkel z K ijo ­
wa, L . W echsel z W iednia, A . D rzew iecka 
z R em enow a.

Hotel Europejski.
Pp. K. Sobieszczański z R ossyi, R. 

Zaleski z K ijow a, J. Przyjem ski z K rako­
wa, A . Szancer z Tarnopola, Bastel z 
Brodów .

H otel Langa.
Pp. E . Axelrad z C zerniow iec, E. 

Tauber /. W iednia, J. Auerbach z W iednia, 
A. D reifuss ze Szw ajcaryi.

Pociągi kolejowe
podług zegara lwowskiego.

P rzychodzą do L w ow a:
Z Krakowa: o godz. 8 min. 50 rano pociąg 

08' bowy, o godz. 4 minut 3 po poł. po­
ciąg kurjerski, o godz. 7 minut 15 wie­
czór pociąg mięszany, o godz. 9 min. 28 
wieczór pociąg osobowy. 

fi P od w o łoczy sk : na dworzec główny lwow­
ski: o godz. 3 min. 15 w noc? pociąg 
mięazaay, o godzinie 2 min. 20 po poł. 
pociąg kurjerski, o godzinie 7 wieczór 
pociąg mięszany. 

fi P od w o ło czy sk : na dworzec Podzamcze 
o godz. 2 min. 38 w nocy pociąg mię­
szany, o godz. 2 min. 8 po poł. pociąg

kurjerski, o godz. 6 min. 22 wieczór p<** 
ciąg mięszany.

Ze Stryja : o godz. 1 min. 35 w nocy pociąg 
osobowy, o godz. 8 min. 26 rano pociąg 
osobowy, o godz, 3 min. 40 po poł. po­
ciąg osobowy.

Z C zern iow iec : o godz. 6 min. 40 r&uo 
pociąg mięszany, o godz. 8 wieczór po­
ciąg pospieszny, o godz. 11 min. 6oW 
nocy pociąg mięszany.

Z B ełżca o godz. 5 min. 53 po poł. pociąg 
mięszany.

Odchodzą ze L w ow a :
Do Krakowa : o godz. 4 min. 20 rano p<> • 

ciąg osobowy, o godz. 7 min. 20 rano 
pociąg osobowy, o godz 2 min. 28 po 
poł. poCląg kurjerski, o godz. 8 min. 30 
wieczór pociąg osobowy.

D o P odw ołoczysk  z głównego dworca '■ o 
godz. 9 min. 52 przed poł. pociąg 
mięszany, o godz. 4 min. 11 po poł. po­
ciąg kurjerski, i o godz. 10 m. 35 *
nocy pociąg mięszany.

Do Z im nejw ody-R udna : o godz. 4 min. 4 
po poł. pociąg osobowy.

Do P odw ołoczysk  z dworca P od za m cze :
o godz. 10 minut 23 przed poł. pociąg 
mięszany, o godz. 4 min. 22 po południa 
pociąg kuryerski i o godz. 11 minut 5 
w nocy pociąg mięszany.

Do B e łż ca : o godz. 7 min. 49 rano j ociąg 
mięszany.

Do C zern iow iec: o godz. 9 min. 20 przed 
poł. pociąg pospieszny, o godz. 9 m. 50 
przed poł. pociąg mięszany i o godz. 10 
min. 8 w nocy po-iąg mięszany.

Do S try ja : o godz. 5 min. 20 rano p ciąg 
osobowy, o godz. 10 minut 35 przed po­
łudniem pociąg osobowy i s godz. 8 
10 wieczór pociąg osobowy.

Sennik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej. 
Lwów, dnia 10 sierpnia 1888.

I. A kcye za sztukę.
Koi. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. 
Sól. lwow.-czer.-jas. po 200 zł. wa. | 
Banku hip. galic. po 200 zł. w. a. Sr 
Banku red. gal. po 200 zł. w. a.

2 .  L is t .  z a s t .  za 100 zł. g 
.Banku hip. galie. 6 pr. w. a.

„ „ „ 5 pr. w. a.
» » » 5 Pr- w. a. wy- 0

losowane z 10 pr. premią . . so 
Banku kraj. 4’ /, pr. wa. los.511. »  
Tow. kredyt, galie. 5 pr. w. a. -g 

* » « 4 pr. w. a. £
„ „ h 5 pr. los. w 371. «

Tow. kred. gai. 4 pr. wa. los 411/, 1. g 
K 4,‘/aprc. „ „ 52 §-

4 pre. „ „ 56 m
Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej §  

6 pre.) 3 pr. w. a. w likwidaeyi 5 
uisty dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej 

5 pre.) 21/, pr.w. a. w likwidaeyi 
8. L is t y  d t u i n e  za 100 zł. 

Ogóln. roi. kred. Zakładu dla Gai. 
Buków. 6 pr. los. w 15 lat.

4 .  O bS igi za 100 zł. 
Indemniz. galie. 5 pr. m. k.
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred. 
i włośeiańsk. (daw. 6 pr.) 3 pr. wal 
ObUgi komunalne Banku krajo- 

jowego 5 pr. wa. I emisyi . . 
Pożyczki kr z r. 1873 po 6 pr. wa. 

Poiyszki kr. i  r. 1883 po 4!/, pr. wa.
5 «  L o s y  miasta Krakowa

„ Stanisławowa
6 .  M o n e t y .

Bu^at holenderski . . . . .  
Dukat cesarski . . . . . . . .
Naęoletrador....................................
Półmperiał . . . . . . .
łinbel rossyiski srebrny . , - 

s ,  papierowy . .
sitowe -. - -

płacą żądają
walutą austr.

złr. et. złr. et.
212
219
m

25
50

Z'1.5 75 
232 50 
279 — 
216 —

98 80 100

101
92

101
94

101
81
94
89

10
.50

10

25
20
40

102 —

93 50 
102 —  

95 10 
102 —  
92 5 > 
95 20 
91 - -

54 —

— 48

103 25 104 10

99 50 101 —

105 —
90 50 9: 50
20 - - *2 —

— ■ — 34 —

5 76 5 86
5 78 5 88
9 72 9 83

10 11 10 22
1 40 1. 50
1 16’ . 1 181/,

60 — M —

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 9 sierpnia 1888.

I. D łu g  p a ń s t w a ,  płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

maj-listopad * ....................................  8 .85 82.05
luty-sierpiań.........................................  81.83 82.05

Jednolity dług państwa w srebrze
s ty cze ń -lip ie e ....................................  82.75 82.05
kwieeień-październłk..........................  82.85 83.05

Losy z roku 1854 po 250 złr. m.k. 4 pr. 133.—  133.50 
„ „ 1860 po 500złr. w. a. 5 pr. >38 50 139.—
„ „ 1860 po 100 złr.. 5 pre. 142.75 143.—

a 1864 po 100 złr. . . . 188.70 169.10
„ 1864 po 50 złr. . . . 168.50 169.—

Renty Com. po 42 litr. austr. . . . 1-57.40 158-20
Listy zastw. domen, państw. >o 120

złr.S pre........................... ..... — .— —.—
Renta papierowa 5 pre. z r. 1881 . . 97.35 97.55 
Austr. renta zł. wolna od podat. 4pr. 111.20 111.40

2 .  O b l i g a c y e  indesa. 5 pr". (za złr. m. k.)
Czech 109.50 — .—
B u k o w in y .......................... ..... 103. — —.—
Galicyi . . 103 20 104.—
Niższej A u s t r y i .......................... 5 . 109.25 110.—
Siedmiogrodu . . . . . . . . .  104.30 105.—
Węgier .  ..............................   105.10 10590

3 .  A k c y e .
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 108 75 109.25 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . . 314.90 315.30 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 516.— 524,—
Gal. banku hip. po 200 zł................... —.— —
Gal. bank d. han. i prz. a 200 zł. wpł. 40pr. — .— —.— 
Gal. zakł. kred. ziemsk. a 200 zł. . „ —
Bank dla krajów koronnych a 260 zł.

wpł. 50 pr......................................—.— — .—
Banku austro węgiersk. a 600 zł. . . 8 7 1 .-  873.— 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . — .— — .— 
Aust. Tow. żeglugi par. dun. po 500zł. m. 404 — 406.— 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m. — .— —.—
Kol. Preszów-Tarn. (w. a.) a 200 zł. — .— — .— 
Północna kolej po iA90 zł. m. k. . 2477.— 24 *4.— 
SM. Kar. Lndw no 200 zł. m. k. 213.60 214.—
•' ! a." ? i),i 'SOO s?. wa, wswr. 220 75 *21 —

płacą żądają
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. m. k. ?48 • 248 50 
Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. 102.'0 102.90 
1. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 163.75 164 25

4 . Listy za sta w n e  losowane.
Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla 

Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . — .— — .— 
Powsz- austr. zak. kr. ziem. pr. w

złocie w 50 1......................................... 124.50 125.50
„ „ „ premiowe po 3 pre. 103.25 103.7-5

Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 181.6. pr. 90.— 93. —
„ « „ „ w 20 1. 7 pr. 94.— 97.—

w 36 1. 5V, pr. 89.— 91.—
. . 94.40 — .—
. . 101.25 — —

w
. . 101.25

92 50

r> » n tj
Gal. Tow. kred. w. a. po 4 pre.

„ n r « Po 5 Pre-
» „ „ » po 5 pre.
37 latach z w r o tn e ..........................

Banku krajów. 4Vi pr. wa. los w 51‘ /a L 
Obligi komunalne Banku krajowego

5 pre. w, a. I e m i s y i .....................
Gal. banku hip. po 5 pre. w 40 1. wyl. 
Banku austro-węgiersk. po 5 pre. . . 
Węg. Tow. ziem. akc. po 5 pre. . . 

„ Zakł. kr, ziems. po 5‘ /s pre. ,

93.50
9 9 .--

102 .’ -  
101.50

93.10

100.50
99.50

10240
102.—

S . Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)

Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 99.90 100.30
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnow (w. ex.)

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . .  — .— — .—
Kolej północna po 100 zł. m. k. . . 100.25

„ * po 100 zł. w. a. . . 102. —
Kole gal. Kar. Lud. emisya z r. 1881 

po 4*/« pre. . . . . . . . . .  100.—
dtto. dtto. (Jarosław-Sokal) . 99.75 

Kol. gal. Lwów-Czern.-Jass. einis. a 300 
zł 4 pre. w srebrze z r. 1884 

z r. 1884
z r. 1868 .
i r. 1872 .

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w. fi.

81.40
89.50

100.75 
t02 50

100.40
ieo —

82 — 
90.50

99.50 100.—

6 .  L o s y .
Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. w. a. 183.— 183.50
Clarego po 40 zł- m. k...........................57.— — . -
Tow. żegl.par.riaT>anąj«po l0 0 s ł .» ,  k. 119.— 120.—
GU*’a?v3h« 10 łL *l k 36 —

Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. . 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a.
Palfiego po 40 zł. m. k..........................
Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł.

„ węgiersk. „ po 5 zł. 
Fundaeya szpitala Areyks. Rudolfa

po 10 zł. - a............................   . .
Salma po 40 zł m. k.............................
St. Genois po 40 zł. m. k......................
Pożycz, m. Stanisławowa (po 30 J.. wa.) 
Poź. Tryestn po 100 zł. ®. i:. . .

.  „ po 50 zł. a a. . . .
Waldsteina po 20 zł. m. k. . 
Windischgratza po 20 zł. m. k. .

7 . W eksle

płacą żądają 
21.25 il.&d 

2 5 ."24.25
58.50 

6150
18.50 
12 20

59 :  
2 2* 
!8.70 
12 60

2 l._  21EO 
6 3 . -  6 V 0
65.50 6 "
3 3 . -  33.60

540175 141 55
70.50 —  
34 39.50 
52 25 53.16

'na 3 zsieiiaea).
Augsburg na 100 zł. w. p. u. . 
Berlin za 100 mark w. p. a, . , 
Frankfurt za 100 mark w. p. a, 
Hamburg za 100 mark «r. p. u. 
Londyn za 10 ft. szt . . . . 
Paryż za 100 ft. . . . ,

. . . . 123.40 1-73 61
. . 43.67.50 48 72 -
t e i n .
. . 5.81.— 5.83."
. . 5.76 -  5 .78 ."

.' ‘ 9.78.50 9.80 "

. , 1\09.— r . n  "

K U P S
Dukat cesarski men. . .

„ pełnej wagi , .
Korona . . . . . .
20 fraukówka . . '
Rossyjski półimperia? '
Talar związkowy . . .
Srebro....................................................... .......... ...

Z lwowskiej Izby handlowej 1 przemysłowej
Telegrafowany kurs wiedeński 

dnia 10 . sierpnia 1898.
Jednolity dług państwa w banknotach 
„  n a a w srebrze. .
Renta w z ł o c i e ...............................
5 pre. austr. renta marcowa . . . .
Akcye banku wiedeńskiego . . . . .  

b b kredytowego . . . .
L o n d y n .........................................
Napoleondor . .
Dukat cesarski men. . .

00 u.i**UekŁsh

zł. ct-
81
82 80

111
97 45

870
30316

i 33 4-5
9 77‘ /
5 81

'0 20

W i  w .  J d  m T . m  m :  k  w ;  a e  w ę " W i W

Licytacye.
4 . 2319 (5054 1— 8)

Ą h a  28 GcpnHA h 24 RcpccHA 1888 
KCirAd o roAHH^ 3 no nodSAHH, o tk Sa i t -
CA KTk TSTfHULIO KdHL(CdApYń n8“
KAHMHd AHRHTdRIA pfddkNOCTH 6KIK. HHOT. 
896 KHHTH rpSHTOKOH P8Ad MoHdCTfpCKd 
OKHATOH, UnAPtA XdpKO COKCTKfHHOH, KT* 
ICkdH 3dCnOK06HIA K̂ pHTfAKHOCTH OKLJlOrO 
pOdKNHHO KpfAHTHOrO 3dKfAfHIA Ji,AA Td-
AHniń h KSkokhhki KTł 21  pdTTi no
7 3dp. 60 Kp. 3Ti npKIH.

1̂ ’knd KKIKdHMHd 200 3dp.
BdAI^MT, 20 3dp.
Hd ntpBO/WTi cpoiuk pfddhHOCTK Td 

TOdUKO 3d KKIKdHMHS, HdH KHCUlf,
Hd KTOpOMTv Hit TdKHtf HHCllIf TOH R^HH 
npOAdHd KSAfTTi.

KSpdTOpOMTr Ji,AA HC3HdHKlX”'lv HdH 
NfflddOKHTO OyKHkAO/UdfHKlYTr K'bpHTfdfH 
OyCTdHOKAtHO r. a AOdt^d GtKddA dAKOKd- 
Td BTi PdUil.

KdHJKUilń OyCdOKIA H KKIKd3"K HnOTt- 
•IHKIH nfpfC/MOTpKITH MOHfHd KTv t8T£H11IO 
cSaokob pirHCTpdTSp^k.

II. K. C^A^ IIOBaTOKKIH 
P aka pScKdA, 29 IOniA 1888.

4 .  2346 (5052 1 - 8 )
Ą h a  28 GcpnHA k 24 BcpccHA 1888 

KCtrAd o roĄ - 3toh  no nodSAHH, o tk 8a {T '
CA KTł T8T£HUJOc8AOKOH KdHREdApYÓ n8 
GdHSHd AHRHTARYa pEAAKHOCTH nOA^ M. ! 
103 KTi FodO/WrK PdKCKOAfK Hd\'0A^ll^HCA 
A/lnjCdHdd 11'kKdAO, a TEiiEp-K e ro  HdCd-fc- 
AHHKÓSTk COKCTBEHHOH, KKIK. HnOT. 29 H 30 
KHHPH rpSHTOR. PodE PdKCK06 OKHATOH B*K 
R'l;dH 3dCnOK06HYA K kpHTEdKHOCTH OKlROrO 
pOdkHHHO KpEAHTHOPO 3dKEAEHYA T d '
ahrYh h K8kokhhki kti c8/Vft 283 3dp. 58
Kp. Kd.

II^Hd KKIKdHHHd 400 3dp.
BdAYSiMTk 40 3dp.
Hd nEpKO/UTk cpoiyk pEddbHOCTK TdA 

TOdKKO 3d R'kH8 KKIKAHHHS, HdH KHCU1E, Hd 
BTOpOMly łKE TdKJKE HHCUIE TOH R'tHH lipO- 
AdHd K8AfT,Ł-

KSpdTOpOiWK A dA HESNdHKI^Ti HdH 
HEHddEłKKITO OyB^AOdHAEHM^ls B’kpHTEdEH
OyCTdHOBdEHO r. flAfdbTjid G e k a a a , a a b o -  
KdTd KTv PdK’k.

KdłKKluYlY OyCdOBfA h b k it a Yt*. uno-
TEMHKIH nEpEC/WOTpHTH AtO/KHd KTi t 8T£H-
u io c S a o b 0 ”  pirHCTpdT8p'k.

1^. K CSAT* nOKdiTOBKIH
P dB A  p S cK A A , 29 K )n a  1888.

4. 2347 (5053 1— 3)
Ą h a  28 GspnnA h  24 Bepecha 1888 

bcetaa o 3 roAHnił no nodSAHH, ótb^ait-
CA RTK TSTEHUlOCSAfKOH KdHREdApYÓ n8‘ 
KdHHHd AHRHTdRYA pEAAKHOCTH nOA^ *1. 1 95 
R’k TodO/Ul^ PdRCKOdTk Hd\*OAAL|10HCA B£- 
AdA BKIKdSOBTi HnOT. H. 595 H 30 KHHTH 
rpSHTOROH F oae  PdBCKoe Hkaha AunNHRKO- 
ro , COKCTBEHHOH KTi. R̂ fedH 3dCn0K06HA B ł  
pftTEAKHOCTH OBRIOTO pOAKHHHO ~KpEAKITHO
ro 3 abeaehYa  A''* PddHRiń h BSkobhhki 
KTi 302 3dp. 40 Kp C1v npkJH.

IliiH d BKIKdHHHd 400 3dp.
BdAY8/MTi 40 3dp.
Hd nEpBOddli cpOR f̂e pEddKHOCTK TdA 

TOdKKO 3d R^HS BKIKdHHHS HdH BHCLUE, Hd 
KTOpOMTi JKE TdKJKE HHCUIE TOH R^HH npO- 
AdHd K8AtTrb

IISpdTOpOMTi JS,AA HESHdHKiyTi HdH 
HEHddEJKHTO OyKTfcA«l'w''f  ̂ HKlYli B^pHTEdEH 
OyCTdHORdEHO T. GEKddA, dAKO*
KdTd KTi PdB’lv

BdHJKUlYA OlfCdOBIA H BKITaYk HHO’ 
TEHHKIH nEpECdłOTpKITH MOJKHd KTi TSTEH” 
u iocS acboh  pErHCTpdTSph.

U  K. CtlATi nOB^TOBKIH
PdKd pScKdA, 29 IO hYa  1888.

L. 8344 (4955 2— 3)
C. k. sąd obw odow y w Tarnopolu p° 

daje do wiadom ości, że w celu ściągnięci8, 
sumy 1500 zł. w. b. z pn. na rzecz Beri8 
Steina odbędzie się dnia 13go wrześni8 
1888 i 23 października 1888 każdym raze1® 
o godzin ie 10 przed południem  w biurze 
nr. 4 egzekucyjna sprzedaż realności dłu' 
żniczki Sary Landesberg w łasnej w Tarno* 
polu pod 1. 63/66 położonej.

Cena w yw ołania poniżej której rea 
ność ta na pierwszym  term inie sprzed8' 
nę nie będzie, wynosi 1512-3 złr. 29 ct., » ft 
drugim  term inie zaś nie niżej 5041 zł. 10 ct- 

W adyum  1512 złr. w. a.
Bliższe warunki przejrzeć można ^ 

registraturze sądu.
Dla w ierzycieli, którzy by po dniu ^ 

marca 1888 prawa zastawu uzyskali, lu 
którym by uchwała nin iejsza względem  do­
zwolenia licytacyi z jak iegokolw iek  powod'1 
doręczoną być nie m ogła, ustanawia się ^  
ich  koszt i niebezpieczeństw o kuratora 8(* 
actum p. adwokata dr. Leiblingera, a P* 
adw. dr. Mantla zastępcą tegoż.

Tarnopol, daia 14 lipca 1888.
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L- 12216 (4975 3_ g )

Krakowski sąd deleg. miejski, ogła­
sza, iż celem zaspokojenia należytości Hil- 

Beera Possa w kwocie 120 złr. z pn. 
odbędzie się w gmachu sądowym w dniach 
11 września i 15 października 1888 o god. 
10 rano egzekucyjna licytacya połowy real­
ności 1. 50 oraz całej realności Ik. 58 w 
Raciborowicach położonych Piotra, Julian­
ny i Jana Prażmowskieh własnych.

Cena wywołania połowy realności 1. 
50 228 złr. 75 ct. zaś realności 1. 58, 878 
z*r. wadyum.

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w registraturze.

Kuratorem wierzycieli hipotecznych 
niewiadomych jest adw. dr. Ławrowski z 
substytueyą adw. dr. Koya w Krakowie. 

Kraków, 21 czerwca 1888.

L. 2990 ----------------- (4924 8— 3) 
C. k. sąd obwodowy w Wadowicach 

Przedsięweźmie dnia 27 września i 25 paź- 
Z|ernika 1888 każdym razem o godzinie 
6 Przed południem w budynku sądowym 

w Wadowicach licytacyjną sprzedaż połowy 
palności pod 1. wyk. hip. 755 ks. grunt.
la gminy miasta Wadowice spadkobierców 

P° śp. Walentym Rybaku własnej a to w 
oprawie egzekucyjnej powiatowej kasy o- 
ZCzędności w Wadowicach przeciw tymże 

8Padkobiercom pto 898 złr.
Cena szacunkowa tej połowy realnoś- 

1.925 złr. 59 i pół ct. a wadyum licyta- 
cyjne 93 złr.
. Wyciąg hipoteczny, akt oszacowania 

resztę warunków licytacyjnych w regi- 
raturze tegoż sądu przejrzeć można. 

Wadowice, 14 lipca 1888.

L. 2864 -----------------

L. 2937 (5007 3— 3)
W ck. sądzie powiatowym w Busku 

odbędzie się duia 28 sierpnia 1888 tylko 
powyżej ceny szacunkowej zaś dnia 25go 
września 1888 nawet poniżej takowej, liey- 
tacya realności lk. 1 według wyk. hip 1. 
106 w Budkach nieznanowskich położonej 
dłużnika Hrycia Wasylika własnej na rzecz 
Zakładu kredytowego włościańskiego we 
Lwowie w likwidacyi pto 234 zł. 13 ct. w. 
a. z pn.

Cena wywołania wynosi 2975 zł. wa.
Wadyum 297 zł. 50 ct.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny przejrzeć w tus. registr.
Dla nieznanych z życia i miejsca po­

bytu wierzycieli, tudzież dla wierzycieli hi­
potecznych po dniu 23 marca 1988 wpisa­
nych ustanawia się kuratorem p. Bazylego 
Wania z Buska z substytueyą p. Francisz­
ka Kulińskiego z Budek nieznanowskich.

Busk, 29 czerwea 1888.

(5020 3— 3) 
, W ck. sądzie powiatowym w Przewor­

na w dniach 12 września i 17 paździer- 
1888, zawsze o 10 rano odbędzie się 

Publiczna sprzedaż realności w Ujezna ob­
jętej lwli. 80 gminy kat. Ujezny położo- 
, eJ Antoniego Smiecha własnej celem wy­
zbycia pretensyi Jana Sikory w kwocie 

*łr. 68 ct.
Cena wywołania 1100 złMł 
W ad j  urn 110 złr.
Resztę warunków przejrzeć można w 

8$a/.ie.
Przeworsk, 16 maja 1888.

l ' 37 6 (5011 3 - 3 )
 ̂ C. k. sąd powiatowy w Bóbree podaje 
i ^/adomości, źe w sprawie egzekucyjnej 

' Brokuratoryi Skarbu imieniem wysokie- 
o skarbu przeciw Herschowi Katz ozapła- 
^zaie 68 złr. 22 ct. wa. z pn. przeprowa- 
 ̂ °Qą zostanie przymusowa sprzedaż w dro- 

d e9£ubbczne?o przetargu realności pod 1. 
j  ̂ w Bóbrce położonej whl. 318 objętej
dłnil-, hiP- whl- 319 teJże gmiay °b.]ę,teg°
sio ■ a wlasbych w dwóch na dzień 10 
rau^a' a * ^9 trześnia 1888, o godzinie 10 
flyph V zabu(lowanlu tego sądu wyznaczo- 
pie Am inach z tem, że cenę wywołania 
kowWsze®° c'a*& staaowi eena szacun- 
20 > d®60 złr. wa. zaś drugiego ciała hip. 
ż6 ■ Wa- poręczne 160 złr. i  2 złr. wa. 
t Powyższe ciała hipoteczne na pierwszym 

^Iko za lub wyżej ceny szacun 
tei ^  Za  ̂ na drugim terminie także niżej 

ee£y pojedynczo sprzedane zostaną, 
inn yc'%S hipoteczny, akt oszacowania i
reeL Wa/ Un^' moS% kuPQa mai W  w 
tabii rze S!?dowej przeglądnąć o stanie
)e x arnym w urzędzie hipotecznym a o za- 

podatkach w ck. urzędzie podatko- 
w Bóbrce się przekonać, 

bsta .rat°rem niewiadomych wierzycieli 
^  BóbW'° n° Ĉ ' notarynsza Waydowskiego

C. k. sąd powiatowy 
Bobrka, 15 sierpnia 1887.

Ł- 15846 (5014 3 - 3 )
r2ee w  celu zabezpieczenia dostawy żwiru 
g oścZneg °  dla .konserwacyi Samborskiego 
krpn'111̂  w sekcyi Rudki w Samborskim o- 
sio j  budowniczym  na rok 1889 odbędzie 
w g ni “̂ ^6 sierpnia 1888 w ck. Starostwie 

aoiborze licytacya przez pisem ne oferty, 
dla ecz°na dostawa w ynosi na rok 1889 
tznie i eStrzeut od b6 do 33 kilom etra włą- 
fiskn ■ metrów sześciennych w kwocie 
a skdlnej 8-920 zł. 15 et. wa.

L. 8393. (5010 3—3)
C. k. sąd powiatowy w Brodach w 

sprawie egzekucyjnej c. k. uprz. gal. zakład, 
kredytowego włościańskiego w likwidacyi 
we Lwowie przeciw Hryeiowi Czerniakowi 
o 10 rat po 8 zł. 83 et. i resztę kapitału 
131 zł. 51 ct. i 12 zł. 95 ct. w. a. zpc. 
zawiadamia, iż dnia 10 września 1888 i 
dnia 16 października 1888, każdym razem 
o 10 godzinie rano w b. nr. III odbędzie 
się na rzecz c. k. uprz. gal. zakładu kre 
dytowego włościańskiego w likwidacyi we 
Lwowie egzekucyjna publiczna licytacya 
ciała hip. wyk. hip. 60 księgi gruntowej 
gminy katastralnej Czechy objętego i 4/8 
części ciała hip. wyk. hip. 61 księgi grun­
towej gminy katastralnej Czechy objętego 
na imię Hrycia Czerniaka wpisanych z tem 
iż każde to ciało hipot. osobno na pierwszym 
terminie tylko za lub wyżej ceny wywoła­
nia, na drugim zaś terminie za jakąkolwiek 
cenę, nawet poniżej ceny wywołania naj­
więcej ofiarującemu sprzedane zostanie.

Cenę wywołania stanowi wartość sza 
cunkowa co do ciała hip. objętego wyk, 
hip. 60 w kwocie 644 zł. 70 ct. w. a., a co 
do 4/8 części ciała hip. wyk. hip. 61 obję­
tego, w kwocie 95 zł. w. a., zakład zaś wy­
nosi lOprc. tych cen wywołania.

Wyciąg hip., akt oszacowania i reszta 
warunków licytacyi mogą być przejrzane w 
registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych, którzyby 
na sprzedać się mających nieruchomościach 
po dniu 24 sierpnia 1887 jako dniu wyda­
nia wyciągu hip. jakie prawa hipoteki na­
byli, lub którymby dla jakiegokolwiek in­
nego powodu uchwały sądowe doręczone 
być nie mogły ustanowiony został kurator 
w osobie dr. Grossa adw. w Brodach.

Brody, dnia 4 czerwca 1888.

Bliisze warunki przedsiębiorstwa tego
wyraie-aioneme\ pr̂ rzane 19,(5 mog% w Ydowych ■ Starostwie w godzinach urzę- 

nie y  ' Sdzie także w powyższym termi­
nują ° fg0dziny w południe podane być 
ct. j" y  zaopatrzone stemplem na 50 
Za'oflarn d prc; wadyum, z wyrażeniem cen 
i literamf11̂  n1e cyframi ale także

z teeo^erty WlIlny opiewać na wszystkie 
kilometry016^0 szutrowiska zaopatrywane

45 ni®u*0żone według wzoru w §.
wni^«UT, ° W eytacyi przepisanego lub nie 
" w S ° d n io: eP0W,ższy“  terminie nie będą

i . , ,  ^ Pk. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 12 lipca 1888.

L. 10211 (4928 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Brodach ogła­

sza, że celem zaspokojenia pretensyi c. k. 
Prokuratoryi skarbu imieniem Wys. Skarbu 
w kwocie 46 ct. wa. etc. z pn. odbędzie 
się w tutejszym sądzie w biurze nr. 4 dnia 
4 września i 16 października 1888 każdym 
razem o godzinie 11 przed południem eg 
zekucyjna publiczna sprzedaż realności pod 
lk. 566/tab. 418 w Brodach położonej, obję­
tej wykazem hipotecznym nr. 1328 księgi 
gruntowej dla gminy kat. Brody własnej 
Borucha Agisem w 4/32, Mojżesza Temes 
w 16/32; Jakóba Lejby Żurawel w 3/32 i 
Simona Lewinter w 9/32 częściach.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa tej realności w kwocie 35 złr. 50 
ct. wa.

Wadyum wynosi 3 zł. 55 ct. wa.
Realność ta sprzedaną zostanie przy 

pierwszym terminie tylko za lub wyżej ce­
ny szacunkowej, przy drugim zaś terminie 
także poniżej takowej, najwięcej ofiarują­
cemu.

Resztę warunków licytacyi tudzież akt 
ocenienia i wyciąg hipoteczny, można przej­
rzeć w tut. sądowej registraturze.

Niewiadomą z życia i miejsca pobytu 
Czarnę Rejzel Żurawel tudzież tych wie­
rzycieli, którzyby hipotekę nabyli po 20tym 
marca 1888 lub którymby postanowienia w 
tej sprawie doręczone być nie mogły, za ■ 
wiadamia się do rąk kuratora Jana Gubaya 
w Brodach i przez niniejszy edykt.

Brody, 23 czerwea 1888.

L. 5 55 (4929 3— 3)
Na zaspokojenie należnych galic. za­

kładowi kredytowemu ziemskiemu w Kra­
kowie kilku rat po 50 złr. i raty kapitału, 
przeprowadzoną będzie w tutejszym sądzie 
dnia 11 września i 16 października 1888, 
każdym razem o godzinie 10 rano, publi­
czna sprzedaż Jeehwedy Fieberowej włas­
nej realności pod 1. 51 w Kosowie, objętej 
whl. 417, a to na pierwszym terminie tyl­
ko za lub wyżej ceny wywołania 4000 złr. 
przy drugim zaś terminie także niżej ta­
kowej.

Wadyum wynosi 400 złr.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanowiony jest adwokat dr. Wilkowski.

Resztę warunków licytacyjnych i wy­
ciąg hipoteczny przejrzeć można w tusądo- 
wej registraturze.

C. k. sąd powiatowy 
Kosów, 30 czerwca 1888.

L. 8369. (4844 2—3)
Sokalski e. k. sąd powiatowy ogłasza 

niniejszem rozpisaną na dnie 11 paździer­
nika 1888 i dnia 12. listopada 1888, za­
wsze o godz. 10 rano, w gmachu sądowym 
odbyć się mającą przymusową publiczną 
sprzedaż całego ciała hip. 1. wyk. 479 i 3/tl 
części majętności, objętej wyk. hip. 604 
gminy kat. Krysćynopol dłużnika Jana Po- 
łotniuka własnych, celem zaspokojenia pre­
tensyi Towarzystwa Zaliczkowego w Soka­
lu w ilości 370 zł. 95 ct. w. a. z pn.

Cenę wywołania stanowi cena szacun­
kowa sprzedać się mających części maję­
tności w ilości 1102 zł.

Wadyum zaś kwota 110 zł. 20 ct.
W pierwszym terminie nabyć można 

majętność tylko za cenę wyższą lub nie 
niższą od eeny szacunkowej, na drugim 
zaś terminie poniżej tej ceny.

Wyciąg tabularny, akt oszacowania i 
resztę w całości przytoczonych warunków 
licytacyjnych przejrzeć można w registra 
turze tutejszego sądu; kuratorem niewiado 
mych wierzycieli został zamianowany Wła­
dysław Wejdą.

Sokal, dnia 11 lipca 1888.

L. 7552 (4833 2 - 3 )
Ck. sądpow. miej. del. zawiadamia że 

w celu zaspokojenia wierzytelności 12 złr. 
aw. zpn. Jana Danisza odbędzie się dnia 
12 września 1883 i dnia 16 października 
1888 o godz. 10 rano w tus. zabudowaniu 
przymusowa sprzedaż realności dłużnika 
Anny Bałan własnej w Wołczyńeu wyk. 
hip. 294 objętej, która przy drugim termi­
nie i niżej ceny szacunkowej 75 złr. aw. 
sprzedaną zostanie.

Zakład wynosi 7 zlr. 50 et. 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli, 

jest dr. Katzenellenbogen.
Stanisławów, 25 kwietnia 1888.

L. 5435 (4877 2— 3)
Sieniawski ck. sąd powiatowy przed- 

sięweźmie w zabudowaniu sądowem celem 
zaspokojenia wierzytelności Sieniawskiego 
Towarzystwa zaliczkowego w kwocie 100 
złr. z pn. egzekucyjną sprzedaż realności 
pod 1. s. 328 w Sieni? wie w powiecie sądo­
wym Sieniawskim w Starostwie Jarosław- 
skiem położonej Samuela Vater własnej 
wyk. hip. 530 księgi gruntowej gminy Sie­
niawa objętej dnia 13 września i 25 paź­
dziernika 1888, zawsze o 10 godzinie rano 
w drodze publicznego przetargu.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 350 złr.

Zakład wynasi 35 złr.
Warunki licytacyjne wyciąg tabular­

ny i protokół oszacowania mogą być przej­
rzane w tus. registraturze.

Sieniawa, 30 grudnia 1887.

L. 1943. (4937 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Starejsoli po­

daje do publicznej wiadomości, że w tym­
że sądzie odbędzie się przymusowa publi­
czna sprzedaż realności w Chyrowie poło 
żonej wedle wyk. hip. 13 tejże gminy dłu­
żnika Jana Terleckiego własnej, na zaspo­
kojenie pretensyi Zakładu kredytowego wło­
ściańskiego, sześciu rat po 15 zł. a to dnia
20 listopada 1878, dnia 20 lutego, 20 czer­
wca, 20 listopada 1879, 20 lutego, 20 czer­
wca 1880 zapadłych i resztującego kapitału 
w sumie 90 zł. 12 ct. z odsetkami lOpr. od 
dnia zapadłości rat pojedynczych bieżącemi, 
kosztów sądowych w ilości 8 zł. 38 ct. tu­
dzież kosztów obecnie przyznanych w kwo­
cie 6 zł. 71 ct. w. a. dnia 12 września i 
17 października 1888 każdym razem o go­
dzinie 10 rano a to na pierwszym terminie 
tylko za lub wyżej ceny szacunkowej, na 
drugim zaś i poniżej takowej.

Wadyum wynosi 50 złr. w. a.
Resztę warunków licytacyjnych, wy­

ciąg tabularny i akt oszacowania, można w 
tutejszej registraturze przejrzeć.

Wreszcie ustanawia się dla wierzycie­
li którymby uchwała licytacyjna przed ter­
minem z jakiegokolwiekbądź powodu dorę­
czoną być nie mogła, lub którzyby po wy­
daniu wyciągu tabularnego to jest po dniu
21 marca 1888 do tabuli weszli, kuratorem 
Jana Trubkiewicza z Starejsoli i tychże wie­
rzycieli o rozpisaniu niniejszej licytacyi i 
ustanowieniu dla nich kuratora niniejszem się
zawiadamia.

O. k. sąd powiatowy.
Starasól, 12 kwietnia.
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L. 4394. (5088 2—3)
W tutejszym sądzie odbędzie się o 

godzinie 10 rano w dniu 28 sierpnia 1888 
powyżej ceny szacunkowej, zaś w dniu 11 
października 1888 nawet poniżej takowej, 
licytacya połowy realności 1. 22 w Boberee 
położonej ciała tabularnego nie stanowiącej 
dłużnika Prokopa Perich własnej na rzecz

Uschera Knóbla pto 101 złr.
Cena wywołania 100 złr.
Wadyum 10 złr.
Resztę warunków, akt opisania i osza­

cowania wolno przejrzeć w tus. registra- 
turza.

Dla nieznanych z życia i miejsca po­
bytu ustanawia się kuratorem c. k. nota- 
ryusza p. Teliszewskiego w Turce.

Turka, dnia 30 czerwca 1888.

L. 1079. (5035 2—3)
C. k. sąd pow. w Jordanowie podaje 

do publicznej wiadomości, że w dniu 27 
sierpnia 1883 i w dniu 26 września 1888 
każdym razem o godzinie 10 przed połu­
dniem odbędzie się w tymże sądzie sprze­
daż przez publiczną licytację realności pod 
lk. 30 subr. 32 w Rabie wyżnej położonej, 
obecnie wedle dekretu dziedzictwa z dnia 
6 lipca 1881 1. 2552 spadkobierców śp. Ka­
zimierza Bryniarskiego, Jędrzeja, Józefa, 
Jakóba, Wiktoryi, Maryanny, Walentego 
małoletnich Bryniarskieh i Rozalii Bryniar- 
skiej własnej ze wszystkiemi do tej real­
ności należącymi gruntami i innymi przy- 
należytościami celem zaspokojenia preten­
syi c. k. uprzyw. zakładu kredytowego wło­
ściańskiego w likwidacji we Lwowie w kwo­
cie 250 złr. w. a. z pn.

Cena wywołania 600 złr. w. a. 
Wadyum 60 złr. w. a.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

p. Piotr Michałek zastępca c. k. notaryusza 
w Jordanowie.

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w tus. registraturze.

C. k. sąd powiatowy 
Jordanów, dnia 14 kwietnia 1888.

L. 8281 (5032 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Drohobyczu 

podaje do publicznej wiadomości, że na za­
spokojenie sumy 166 złr. 66 ct. z pn. od­
będzie się w sądzie tutejszym przymusowa 
sprzedaż przez publiczną lieytaeyę na h i­
potekę służącej połowy realnfiści pod 1. k. 
106 na Wójtowskiej górze w Drohobyczu 
położonej wedle Dom. T. III. pag. 269 poz. 
172 n. haer. śp. Tomasza Masłana a wzglę­
dnie nieobjętej masy spadkowej własnej na 
rzecz Towarzystwa zaliczkowego w Droho­
byczu, stowarzyszenia zarejestrowanego z 
nieograniczoną poręką w dniach 30 sierp­
nia i 25 września 1888, każdym razem o 
godzinie 10 przed południem.

Realność ta sprzedaną zostanie w 
pierwszym terminie tylko za lub wyżej ce­
ny wywołania 367 zł. 20 ct. wa., w dru­
gim terminie i niżej tejże ceny z zastrze­
żeniem przepisów ustawy z 10 czerwca 
1887 1. 74 Dz. u. p.

Zakład wynosi 10 prc. ceny wywo­
łania.

Kuratorem nieznanych wierzycieli mia­
nowano adw. doktora Wolskiego w Droho­
byczu.(

Resztę warunków licytacyjnych, wy­
ciąg tabularny i akt oszacowania można w 
ts. registraturze przejrzeć.

C. k. sąd powiatowy.
Drohobycz, 30 czerwea 1888.

4 . 251  ̂ (5031 2— 3)
IJ. k. c8at> ncK-kTOKKiH wkn. Ąiak.

KTv GTdHHCAdKOB  ̂ qjo KTv
cnpatrk omporo poaaHHHO - nptAHTonoro
3aK(AfHA AaA r4AHHHNM H BSKOBHHkl R-R 
AHKBHAdiyń npOTHKT! HKdNORH MdpntSKTi 
o 150 3ap. k. a. 3"k np boakSa * ca a « a  
28 flKrfcScTd h a ha 25 GfnTtMBpiA 1888 
o r«>AHHrk 16 pano btv k$ahhk$ cSa ^ko.-mti 
npHM$C£Bd nSGUHHNd npOA^KT* ASK̂ KHCm pc 
artkHOCTH nÓAT* H. 20 BTv riOKfpfJKS llOA©- 
JKENOH a BkIK. rwi. 547 BT». 8/16, 548 K"k 
IVkr\OCTH H 549 KTv 8/32 UdCTAJfk IlBdNd 
AHapugKd BddCHOH Korpa npH nipnó/irk rtp- 
iwrwk 3d ivkN$ rrikahmhS ano brisiue npn 
ApSrowk 3a h hii.-suk roń  cnpctA^H*1 e8a (- 

IJ^Nd BkIKAHHHd 320 3dp Bd. 
fidAlKowk lOnpn. toO ndiHki 
OycaOkia npoAAłKH /MOJKk ntpfrAA- 

n8th Bił. ptrucTpaTfcSp^.
KUpaTOpOMTł HEE^AOMklKli BdipHTf- 

A-kBTł aak. AP11- KSmhheckih.
GTdHHCAdBÓBTł, 13 chlHA 1888.

L. 4393 (5037 2— 3)
W tutejszym sądzie odbędzie się o go­

dzinie 10 rano w dniu 28 sierpnia 1888 po­
wyżej eeny szacunkowej zaś w dniu l ig o  
października 1888 nawet poniżej takowej, 
licytacya realności 1. 31 w Dydiowie poło­
żonej ciała tabularnego niestanowiącej dłu­
żnika Fedia Hawilej własnej na rzecz Usche­
ra Knóbla pto 100 zł.

Cena wywołania 430 złr.
Waryum 43 złr.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. 
registraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po­
bytu ustanawia się kuratorem c. k. nota­
ryusza p. Teliszewskiego w Turce.

Turka, dnia 30 czerwca 1888.



L. 8894 (5009 2 - 3 ) .
0. k. sąd powiatowy w Brodach w : 

sprawie egzekucyjnej ek. uprzyw. gal. Za­
kładu kredytowego włościańskiego w iikwi- 
daeyi we Lwowie przeciw Pawłowi Kusze z 
vel Kuszczyszyn o 13 rat po 12 złr. i je ­
dną ratę w kwocie 12 złr. 16 ct. wa, zpn. 
zawiadamia, iż dnia 10 września i 15 paź­
dziernika 1888, każdym razem o 10 godzi­
nie rano w B. nr. III. odbędzie się na rzecz 
ck. uprz. gal. zakładu kredytowego włość, 
w likwidacyi we Lwowie egzekucyjna pu­
bliczna licytacya ciała hip. wyk. hip. 830 
księgi gruntowej gminy kat. Czechy objętej 
połowy ciała hipotecznego wyk. hip. 335 
księgi gruntowej gminy kat. Czechy obję­
tego na imię Pawła Kuszcz vel Kuszczy- 
szyna wpisanych z tem, iż każde to ciało 
hipoteczne osobno na pierwszym terminie 
tylko za lub wyżej ceny wywołania, na 
drugim zaś terminie za jakąkolwiek cenę 
nawet poniżej ceny wywołania najwięcej 
ofiarującemu sprzedaną zostanie.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa co do ciała hipotecznego wykazem 
hip. 330 objętego w kwocie 828 złr. wa., a 
co do połowy ciała hipotecznego wyk. hip. 
335 objętego w kwocie 196 złr. wa.

Zakład zaś wynosi lOpre. tych cen 
wywołania.

Wyciąg hipoteczny, akt ocenienia 
i reszta warunków licytacyi, mogą być 
przejrzane w registraturze.

DIa)wjerzycieli hipotecznych, którzyby 
na sprzedać się mających ciałach hipote­
cznych po dniu 24 sierpnia 1887 jako dniu 
wydania wyciągu hipotecznego jakie prawa 
hipoteki nabyli, lub którymby z innepo po­
wodu uchwały sądowe doręczone być nie 
mogły ustauowiouy został kuratorem doktor 
Gross adw. w Brodach.

Brody, 4 czerwca 1888.

wej do sądu krajowego wyższego w Kra­
kowie.

Prezydyum sądu wyższego.
Kraków 4" sierpnia 1888.

L. 6294 (4945 2 - 3 )
A w i z o.

W celu 'zabezpieczenia dzierżawnej 
dostawy siana, słomy na podściółkę, słomy 
łóżkowej i węgla kamiennego dla wojsko 
wych stacyj c. k. I. korpusu na czas od 1 
października 1888 do 30 września 1889 od­
będą się w bieżącym miesiącu publiczne 
rozprawy ofertowe w następujących dniach, 
mianowicie:

16 sierpnia 1888 r. w kaneelaryi ma­
gazynu zaopatrzenia wojska (Verpflegs-Ma- 
gazin) w Przemyślu,

20 sierpnia 1888 r. w kaneelaryi ma­
gazynu zaopatrzenia wojska (Verpflegs Ma- 
gazin) w Tarnowie,

21 sierpnia 1888 r. w kaneelaryi ma­
gazynu zaopatrzenia wojska (Verpflegs-Ma- 
gazin) w Rzeszowie,

24 sierpnia 1888 r. w kaneelaryi ma­
gazynu zaopatrzenia wojska (Verpflegs-Ma- 
gazin) w Krakowie,

28 sierpnia 1888 r. w kaneelaryi ma­
gazynu zaopatrzenia wojska (Verpflegs-Ma 
gazin w Jarosławiu.

Bliższe warunki zawarte są w dzien­
niku urzędowym „Gazety Lwowskiej® z 
dnia 8 sierpnia 1888 Nr. 181 i mogą być 
nadto przejrzane w urzędzie wymienionych 
magazynów zaopatrzenia wojska, c. k. ko­
mend wojskowych stacyjnych (Militar Sta- 
tions-Commando), politycznych i autonomi 
cznych władz i urzędów, jakoteż w c. k. 
towarzystwie rolniczem w Krakowie i te­
goż filialnych urzędach krajowych.

Z c. k. intendantury I. korpusu.

Konkursa.
L .  4991 (5041 2— 3)

Przy rozpoczynającym swą działalność 
urzędową z dniem 1 grudnia 1888 sądzie 
obwodowym w Jaśle, będą do obsadzenia 
posady pięciu radców sądu krajowego w 
VII klasie rango,

sekretarza Rady w VIII klasie rangi, 
pięciu adjunktów sądowych w IX kla­

sie rangi, i
naczelnika biur pomocniczych w IX 

klasie rangi.
Podania o powyższe a względnie o 

takież przy innym sądżie opróżnić się m o­
gące posady, wnosić należy w przepisanej 
drodze służbowej do 31 sierpnia 1888 do 
Prezydyum sądu krajowego wyższego w 
Krakowie.

Prezydyum sądu wyższego.
Kraków, 4 sierpnia 1888.

Celem obsadzenia posady adjunkta 
kancelaryjnego w X  klasie rangi i posady 
prowadzącego księgi gruntowe w X klasie 
rangi przy rozpoczynającym z dniem 1 gru 
dnia 1888 swa działalność urzędową sądzie 
obwodowym w Jaśle, rozpisuje się konkurs 
z terminem do 31 sierpnia 1888.

Ubiegający się o powyższe a wzglę­
dnie o takie przy innym sądzie opróżnić 
się mogące posady, winni wnieść odnośne 
swe podania w przepisanej drodze służbo­

Celem obsadzenia nowo systemizowa- 
nych dla okręgu krakowskiego sądu krajo­
wego wyższego dziesięciu posad auskultan- 
tów (z tych ośm adjutowanycb) rozpisuje 
się konkurs z terminem do 31 sierpnia 
1888.

Odnośne podania kompetencyjne wno­
sić należy w przepisanej drodze służbowej 
do sądu krajowego wyższego w Krakowie.

Prezydyum sądu wyższego.
Kraków 4 sierpnia 1888.

rania listów ze skrzynek poeztowyeh 400 
złr. za jazdy kariolkowe 360 złr. i za do­
stawę pakunków cłowych 200 złr.

b) ekspedyenta przy c. k. urzędzie 
pocztowym w Łupkowie w powiecie Liskim 
za kontraktem służbowym i kaucyą w kwo­
cie 200 złr. z płacą rocznych 150 złr. ry 
czałtu kancalaryjnsgo 40 złr. i wynagro­
dzenie 400 złr. za jazdy posłańcze do każ­
dego pociągu kolei żelaznej tamże, 
sadę najpóźniej do 19 zaś o następną naj- 
pęźniej do 26 sierpnia br. w  c. k. Dyrek- 
cyi poczt i telegr. we Lwowie.

Podania należy wnieść o pierwszą po- 
Lwów, 7 sierpnia 1888.

Przy rozpoczynającym swą działalność 
urzędową z dniem 1 grudnia 1888 sądzie 
obwodowym w Jaśle, będą do obsadzenia 
posady:

Sześciu kancelistów w XI klasie rangi. 
Zarządcy więzień w XI klasie rangi. 
Pięciu woźuych z płacą po 300 złr., 

dodatkiem aktywalnym 25 prc. płacy, u- 
mundurowaniem i prawem postąpienia na 
wyższą płacę etatową;

siedmiu dozorców • więźni z płacą po 
300 złr., dodatkiem aktywalnym 2-5 prc. 
płacy i umundurowaniem, tudzież

pomocnika woźnych z płacą 300 złr. 
i dodatkiem aktywalnym 25 prc. płacy.

Podania o te lub także przy innych 
sądach opróżnić się mogące, dla wysłużo­
nych podoficerów zastrzeżone posady, wno­
sić należy do Prezydyum sądu krajowego 
wyższego w Krakowie do 18 września 1888.

Prezydyum sądu wyższego.
Kraków, 4 sierpnia 1888.

! L. 7153 (5071)
i Posada adjunkta urzędów pomocni- 
: czych przy sądzie krajowym we Lwowie w 
IX klasie rangi ze systemizowanemi nale- 
żytościami jest do obsadzenia.

Ubiegający się wniosą swoje należy- 
1 cie udokumentowane podania w drodze 
| przepisanej do 25 sierpnia 1888 do Prezy­
dyum c. k. sądu krajowego we Lwowie.

Lwów, 8 sierpnia 1888.

L. 1890. (5043 2— 3)
Celem obsadzenia posady woźnego 

przy sądzie powiatowym w Oświęcimiu ewen­
tualnie innym sądzie powiatowym z płacą 
roczną 250 zł. w. a. dodatkiem aktywalnym 
25prc. i umundurowaniem.

Podania o tę posadę dla kandydatów 
wojskowych zastrzeżoną w myśl rozporzą­
dzenia obrony krajowej z dnia 12 lipca 
1872 1. 98 d. pp. ułożone, wnosić należy w 
czterech tygodniach od 14 sierpnia 1888 
obliczyć się mających do prezydyum sądu 
obwodowego.

Wadowice, duia 6 sierpnia 1888.

L. 537 (4751 2— 3)
W Uniwersytecie Jagiellońskim opróż­

nioną została posada mechanika uniwer­
syteckiego. Do posady tej, która na razie 
obsadzoną zostanie prowizorycznie, przy­
wiązaną jest roczna płaca 400 złr. i 100 zł. 
dodatku aktywalnego, oraz wolny lokal na 
pracownię i o ile możności na mieszkanie.

Kandydaci mogący się wykazać odpo- 
wiedniemi kwalifikaeyami, a pragnący się 
o tę posadę ubiegać, zechcą wnieść poda­
nia należycie w dowody uzdolnienia zao­
patrzone najdalej do dnia 20 września rb. 
wprost do c. k. Senatu Akademickiego U- 
uiwersytetu Jagiellońskiego w Krakowie, 
gdzie też przejrzeć wpierw należy instruk- 
cyę dla mechanika i warunki, na jakich 
posada obsadzoną zostanie.

Kraków, dnia 25 lipca 18S8.

L. 400. (5025 2— 3)
Celem obsadzenia posady c. k. Nota- 

ryusza w Starejsoli przez przeniesienie 
opróżnionej tudzież nowo systemizowanych 
posad c. k. Nonataryusza w Dynowie i Sa­
noku, rozpisujemy niniejszem konkurs.

Ubiegający się o te posady mają po­
dania należycie udokumentowane na każdą 
z tych posad osobno wnieśtj za pośredni­
ctwem swej przełożonej władzy najpóźniej 
do dnia 31 sierpnia 1888.

c. k. Izba notaryalna 
w Przemyślu, 4 sierpnia 1888.

L. 25428. (5045 2— 3)
Na dziesięć posad elewów dla służby 

technicznej przy c. k. zakładzie poczt i te 
legrafów z przydzeleniem do słuźbu do ck. 
dyrekcyi poczt i telegrafów we Wiedniu a 
względnie Lincu, Innsbruku, Gracu, Try- 
eście, Żarze, Pradze, Bernie i we Lwowie 
z poborem adjutum rocznych 500 zł. w. a.

Kompetenci o te posady powinni oprócz 
zwykłych wymogów wykazać się także ukoń­
czonymi studyarai akademij technicznych 
i złożonymi w kraju egzaminami rządowy­
mi z dobrym postępem.

Podania wnosić należy do 4 tygodni 
do dotyczącej c. k. dyrekcyi poczt i tele­
grafów.

Lwów, dnia 4 sierpnia 1888.

Księgi gruntowe.
L. 1225 (5065)

Komisya hipoteczna przy prezydyum 
c. k. sądu obwodowego w Stanisławowie 
podaje do powszechnej wiadomości, że ar­
kusze posiadania w formie wykazów hipo­
tecznych dla gminy katastralnej „Targo­
wica polna4* zostały ułożone i wraz z od- 
nośnemi aktami projektu księgi gruntowej 
tej gminy do powszechnego przeglądu wy­
łożone.

Zarzuty przeciw prawdziwości tako­
wych można wnosić do 21 sierpnia 1888 
w c. k. sądzie obwodowym w Stanisławoa 
wie, poezem w razie wniesionych zarzu­
tów prowadzone będą dalsze dochodzeni - 
w dniu 22 sierpnia 1888.

Stanisławów, 9 sierpnia 1888.

L. 1667 (5070 1— 3)
Celem obsadzenia posady lekarza wię­

ziennego przy c. k. sądzie krajowym kar- 
jowym karnym we Lwowie, połączonej z 
wynagrodzeniem rocznem w kwocie 500 zł. 
miesięcznie z dołu płatnem, która nadaną 
będzie tylko Doktorowi wszech nauk lekar­
skich, względnie posady chirurga więzien­
nego, połączonej z wynagrodzeniem rocz­
nem 250 złr. wa., miesięcznie z dołu pła­
tnem, która nadaną być może także Magi- 
stowi chirurgii, rozpisuje się konkurs. 
Ubiegający się o te posady swoje, mają w 
należyte załączniki zaopatrzone podania w 
przeciągu 14 dni po trseciem ogłoszeniu 
tego konkursu w Gazecie lwowskiej, wnieść 
do Prezydyum c. k. sądu krajowego.

We Lwowie dnia 9 sierpnia 1888.

Rozmaite obwieszczenia.
L 168 (5003 3— 3)

Na podstawie zgłoszenia z 5 sierpnia 
1888 1. 168 dr. Wilhelm Rosenheck wpi­
sany został na listę adwokatów z siedzibą 
w Dobromilu.

Z Wydziału Izby Adwokutów 
Przemyśl, 6 sierpnia 1888.

ubytku lub uszkodzenia przesyłki wozowej, 
nadanej bez deklarowanej wartości, zakład 
pocztowy wynagradza tylko rzeczywistą 
szkodę względnie 2 złr. za jeden kilogram 
lub część takowego.

Co się niniejszem do powszechnej 
wiadomości podaje.

C. k. Dyrekcya poczt i telegrafów 
Lwów, dnia 31 lipca 1888.
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L. 25966 (5068 1— 3)
K o n k u r s :

na posady:
a) stajniezego przy c. k. urzędzie po 

cztowym w Tarnowie za kontraktem służ 
bowyin i kaucyą w kwocie 200 złr. z rocz- 
nemi poborami:
za jazdy pakunkowe do dworca kolei żela­
znej tamże 2670 złr. za jazdy celem zbie­

L. 25187 (5015 3 - 3 )
Ogłoszenie.

Z powodu zawarcia nowego układu 
pocztowo telegraficznego między Austryą a j 
Węgrami obowiązującego z dniem 1 sier- j 
pnia t. r. zarządzone zostały rezporządze- j 
niem wys. ck. Ministerstwa handlu z duia 
15 lipca t. r. 1. 27846 następujące zmiany
przepisów pocztowych.

1. Wszystkie c. k. urzęda pocztowe 
przyjmować odtąd będą przekazy pocztowe 
przekazy telegraficzne, pobrania i zlecenia 
pocztowe do wysokości 500 złr. natomiast 
zastanowione zostają w obrocie między Au­
stryą a Węgrami przekazy pocztowe wy­
żej 500 złr.

2. Prywatne listy z pieniędzmi papiero­
wymi (banknotami) można otwarto tylko 
od kwoty 500 złr. (zamiast 300 złr.) na 
pocztę nadawać.

3. Krajowe dzieła zbiorowe jakoto 
dykeyonarze konwersacyjne i t. p oprawio­
ne i nieoprawione które w abonamencie w 
dniach oznaczonych rozsyłane bywają i 
przez odpowiedzialnego redaktora są pod­
pisane, mogą bez względu na swą treść do 
wagi pojedynczej 500 gr. pod tymi samy­
mi warunkami jak krajowe czasopisma po­
cztą być przesyłane.

W obrocie między Austryą a Węgra­
mi są odtąd czasopisma tylko do najwyż­
szej wagi 500 gramów dozwolone.

W końcu zawiadamia się, że według 
rozporządzenia wys. c. k. Ministerstwa han­
dlu z dnia 15 lipca 1. 27487 zacząwszy od 
■1 sierpnia t. r. w obrocie wewnętrznym 
między Austryą a Węgrami w razie straty

Kundmacbung.
Anlasslich des Inkrafitretens des nen- 

en ósterreiehiseh-ungarischen Post- und Te- 
legrafen-Uebereinkommens treten yom 1 
August d, J ab in den derzeit geltenden 
Postyorschriften łaut h. Handels-Ministe- 
rial-Yerordnung vom 15 Juli d. J., Zahl 
27486 nachfolgende Aenderungen ein:

1. Der Hóchstbetrag der durch alle 
k. k. Postamter vermittelten Postanweisun- 
gen mit Einschluss der telegraphischen 
Anweisungen, Nachnahmen und Postauf- 
tragen, wird von 800 fl., beziehungsweise 
400 fi. auf 500 fl. per Stuck erhoht, dage- 
gen werden im intemen osterreichisch un- 
garisehen W eehselyerkehre Postanweisuu- 
gen iiber mehr ais 500 fl. eingestellt.

2. Priyatbriefe mit Papiergeld (Staats- 
und Banknoten) durfen nur mit einetn 
Werthinhalte von mehr ais 500 fl. (statt 
300 fl.) offen zur Postbeforderung auge- 
nommen werden.

3. Inlandische Sammelwerke (wie Con' 
semtionsleiika und dgl., und zwar gebun' 
den oder ungebunden) welche gegen pe' 
riodisches Abonnement an bestimmten Ta' 
gen yersendet werden und von einem ver- 
antwortlichen Redakteur ^ezeichnet sind) 
werden ohne Riicksicht auf ihren InbalL 
uud zwar bis zum Einzelngewicht yon 500 
Gramm unter denselben Modalitaten wi» 
die inlandischen Zeitungen postamtlich 
befórdert.

Im intemen osterreichiseh-ungari'
schen Wechsekerkehre sind Zeitunge® 
fortan bis zum Maiimalgewichte von 500 
Gramm. zulftssig.

Eudlich wurde in Abanderung def 
Vorschrift yom 16 Oktober 1878 Z. 30190 
bestimmt, dass vom 1 August 1. J. ange'  
fangen im intemen Verkehre, sowie i o* 
Wechselyerkehre zwischen Oesterreich iin  ̂
Ungarn bei Verlust oder bei einem Abgan/ 
ge an derselben stets nur der nachweis' 
bare Schaden yergutet und der Ersatż 
hiefur nur bis zum Maiimalbetrage yo® 
zwei Gulden fur Ein Kilogramm oder eine» 
Theil hievon geleistet wird.

Was biemit zur allgemeinen K en n tn iss 
gebracht wird.

K. k. Post- und Telegrafen-Direction.
Lemberg, am 31 Juli 1888.



Ł. 3039 (4990 2—3)
C. k. sąd obwodowy w Rzeszowie za­

wiadamia p. Anielę Skrzyńską, dzieci Anto­
niego Skrzyńskiego jako to : Aleksandra,
Eustachego i Amelię Skrzyńkich, że w 
sprawie Jana Grieswalda o wydzielenie z 
wyk. hip. 1. 7 majętności Pobitno parcel 
nr. 80, 272, 273/1, 273/2, 274 wraz z pra­
wem propinacyi w karczmie pod nr. 113 
„Wierzbówka1* zwanej utworzenie z nich 
osobnego ciała tabularnego i zaintabulo- 
wania go za właściciela tegoż celem dorę­
czenia im uchwały zezwalającej na powyż­
sze wydzielenie z dnia 3 lutego 1888 1. 
636 kuratorem ad actum ustanowiono dla 
nich dr. Reicha adwokata w Rzeszowie i 
temuż uchwałę wmiankowaną doręczono.

Rzeszów, dnia 3 maja 1888.

L. 777 (4964 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Przeworsku w 

sprawie egzekucyjnej Towarzystwu zalicz­
kowego w Łańcucie przeciw nieobjętej ma­
sie spadkowej Salomona Mórsla i Marku­
sowi Schiflmanowi o 312 złr. 50 ct. usta­
nawia dla niewiadomego z miejsca pobytu 
Efroima Wolfmana kuratorem Piotra Świ­
stka z Kańczugi i o tern kuranda celem 
strzeżenia swych praw zawiadamia.

Przeworsk, 9 lutego 1888.

L. 2463 (4905 2—3)
C. k. sąd powiatowy w Niżankowi- 

cach w sprawie egzekucyjnej przemyskiego 
Towarzystwa zaliczkowego rolnego przeciw 
^zymoncwi Szumyle o zapłatę kwoty 30 zł. 
a- w. uwiadamia niniejszem tegoż niewia­
domego z miejsca pobytu Szymona Szu 
*ttiłę, że w celu doręczenia mu uchwały tu- 
sądowej z dnia 24 maja 1887 do L. 468 i 
dalszych w tej sprawie egzekucyjnej za­
paść mających uchwał, ustanowiony został 
Przez podpisany c. k. sąd dla niego na je ­
go koszt i niebezpieczeństwo kurator w 
osobie Jędrzeja Ciesielskiego gospodarza z 
Wituszyniec i wzywa go, aby temu ustano­
wionemu dla niego kuratorowi informacyi 
®Wej udzielił, albo pełnomocnika sobie u- 
stanowił i takowego tutejszemu sądowi o-
*najmił.

Z c. k. sądu powiatowego 
Niżankowice, 27 czerwca 1888.

L. 8516 (4897 2 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Kołomyi w 

sPrawie wekslowej dr. Maksymiliana Traeh- 
tenberga przeciw Karolowi Biesiadeckiemu
0 1000 złr , ustanowił kuratorem pozwane­
go, z miejsca pobytu niewiadomego, adwo­
kata dr. Dębickiego z substytucyą dr Kro- 
oickiego i doręczył mu nakaz zapłaty z 1 
sierpnia 1888 L. 8516.

Kołomyja, 1 sierpnia 1888.

Ł- 7968. (4901 2— 3)
C. k. sąd obwodowy w Przemyślu w 

sprawie Seweryny z Chłędowskich Jabłono 
w»kiej i Kazimierza Chłędowskiego o utwo- 
^euie w księdze naftowej wykazu hipote- 
e*Hego dla pola naftowego „Sewerynówka" 
Ustanawia dla Józefy Nowak jako z życia i 
Miejsca pobytu niewiadomej, kuratora w 
?®obie adw Rosenbacha, wzywając Józefę 
r°Wak, aby z tym kuratorem się porozumiała, 
Qb innego zastępeę prawnego sobie wybrała. 

Przemyśl 18 lipca 1888.

Ł. 8515 (4895 2— 3)
1 C. k. sąd obwodowy w sprawie we­
kslowej dr.Maxymiliana Trachtenberga prze- 
Cl̂  Karolowi Biesiadeckiemu pto 2500 złr. 
'stanowił kuratorem dla pozwanego z miej-

pobytu niewiadomego, adwokata dr. Dę­
t e g o  z substytucyą adwokata dr. Krobi- 

C?*ego i doręczył mu nakaz zapłaty z 1
8lerpnia 1888 1. 8515.

Kołomyja 1 sierpnia 1888.

3063 (4861 2— 3)
il Zawiadamia się z życia i miejsca po- 

Jtu niewiadomą Maryę Bloch, że na wnie- 
8l°hy przeciw niej przez Jana Jurasa po- 

de praes. 2 maja 1888 1. 3063 o ze- 
^olen ie na intabulacyę prawa własności 
'slności pod lk. i lwb. 95 w Jawiszowi- 

qk-h termin do ustnej rozprawy na dzień 
8 sierpnia 1888 o godzinie 9 z rana wy­

u c z o n o  i że kuratorem dla niej ad­
wokata dr. Gąsiorowskiego ustanowiono.

Wzywa się ją zatem, aby kuratorowi 
P°jrzebnej informacyi udzieliła lub innego 
P6*nomocnika sobie wybrała

C. k. sąd powiatowy 
Oświęcim, dnia 2 lipca 1888.

Ł 23746 (4825 2— 3)
r C. k. sąd krajowy ja' o handlowy we 
y^owie ogłasza, że do tegoż sądu dnia 4go 
®*«rwca 1888 1. 23746 wniesła Taube Sara 

im. Landau prawonabywczyni Wity 
ernstein w sporze przeciw spadkobiercom 
fona Jager pto 1000 zł. m. k czyli 1050 

,jr< w. a. prośbę o ustanowienie kuratora 
j z  życia i miejsca pobytu niewiadomych 
^ by  Sehumer i Zeliga Jagra, celem dorę- 

tymże ts. uchwał 1. 24331, 33296 i 
6297/85 jak też i dalszych uchwał w po­

wyższej sprawie wydać się mających usta­
nawiając dla nich adwokata dr. O. Standa 
kuratorem, a tegeż zastępcą dr. Bunda.

Wzywa się zatem Libę Sehumer i Ze­
liga Jagra, aby do swojej obrony służące 
środki ustanowionemu kuratorowi dostar­
czyli lub też innego zastępcę sobie obrali i 
tegoż sądowi wymienili gdyż inaczej ze za­
niedbania wyniknąć mogące następstwa 
szkodliwe sami sobie przypiszą.

We Lwowie, dnia 21 lipca 1888.

L. 5966 (4996 2—3)
W sporze drobiazgowym Gabryela Z i- 

mermana jako prawonabywey Motia Blocha 
przeciw Szmilowi Kramer o 23 zł. 50 ct. 
w. a. ustanowiony został dla niewiadomego 
z miejsca pozwanego , Chaim Offenberger 
z ŁatiCzyca, kuratorem ad actum, a do roz­
prawy wyznacza się termin na dzień 17 
września 1888 o 9 godzinie rano, w sądzie 
tutejszym.

Wzywa się zatem pozwanego, aby ku­
ratorowi udzielił potrzebnych środków do 
obrony, albo innego pełnomocnika sobie o- 
bral i sądowi wskazał, inaczej bowiem 
skutki zaniedbania sam sobie przypisze.

C. k. sąd powiatowy.
Delatyn, 12 czerwca 1888.

L. 15575 (4952 2 - 3 )
C. k. sąd krajowy w Krakowie wzywa 

posiadacza książeczki udziałowej na 100 zł. 
opiewającej, przez Towarzystwo wzajemnego 
kredytu w Krakowie dnia 15 kwietnia 1878 
do 1. 611 na imię Franciszka Grossa wy­
stawionej, aby takową tutejszemu sądowi w 
przeciągu jednego roku, sześciu tygodni i 
trzech dni przedłożyli, inaczej ta książeczka 
umorzoną zostanie.

Kraków, dnia 15 czerwca 1888.

L. 5953 (4999 2—3)
Zawiadamia się niewiadomych z miej­

sca pobytu Macieja Kurosia, Barbarę B o­
rowiecką, Maryannę Biernatów,j i Katarzy­
nę Sieroniową, że przeciw nim i spl.wnio­
sła Anna Gronkowa pozew o własność i 
przepisanie hipoteczne ciała hipotecznego 
wykazem 1. 17 ks gr. gminy Koćmierzów 
objętego, że dla nich kuratorem ad actum 
Antoniego Chojnackiego ustanowiono i ter­
min do rozprawy ustnej na 10 września 
1888 wyznaczono.

Wzywa się ich, ażeby się z ustano­
wionym kuratorem porozumieli lub innego 
zastępcę sądowi przedstawili.

C. k. sąd powiatowy. 
Tarnobrzeg dnia 23 czerwca 1888.

L. 7967 (4902 2—3)
C. k. sąd obwodowy w Przemyślu usta­

nawia w sprawie Wiktora Klobassa Zren- 
ckiego o utworzenie w księdze naftowej wy­
kazu hipotecznego pola naftowego Adamówka 
w majętności „Druga Osada Wietrzniańska“ 
i pola naftowego „Wiktorówka w Dziewią­
tej Osadzie Wietrzniańskiej“ położonych, dla 
Józefy Nowak jako z życia i miejsca poby­
tu niewiadomej kuratora w osobie adwoka­
ta dr. Rosenbacha, wzywając Józefę Nowak, 
by z tym kuratorem się porozumiała, lub 
innego zastępcę prawnego sobie wybrała.

Przemyśl, 18 lipca 1888.

L. 20536 (4912 2 - 3 )
C. k. sąd krajowy jako Trybunał han­

dlowy zawiadamia, B. Spirę i A. Dunkel- 
bluma z miejsca pobytu niewiadomych, że 
przeciw nim wniósł Natan Fuchs pozew de 
prs. 26 lipca 1888 1. 20536 o nakaz zapła­
ty sumy wekslowej 600 zł. z przyn., w za­
łatwieniu którego wydano nakaz zapłaty z 
dnia 27 lipca 1888 1. 20536 ustanawiając 
dla pierwszego adw. dr. Mochnackiego z 
substytucyą adw. dr. Leszki, dla drugiego 
adw. dr Dobiję z substytucyą adw. dr. Chmur 
skiego kuratorem ad actum i wzywa B Spi­
rę i A. Dunkelbluma, aby potrzebne środki 
do obrony kuratorowi udzielili, lub innego 
pełnomocnika sobie ustanowili, gdyż skutki 
niepomyślne sobie przypisaćby musieli.

Kraków, dnia 27 lipca 1888.

L. 3642 (4632 2— 3)
C. k. sąd obwodowy Wadowice usta­

nawia dla nieobecnej Antoniny Bernat w 
sprawie Rozalii Janikowskiej przeciw niej 
o 50 złr. aw. dra. Łazarskiego w Wadowi 
cach kuratorem ad actum i o tern Antoni­
nę Bernatową zawiadamia.

Wadowice, 21 lipca 1888.

L. 19394 (5061)
C. k. sąd krajowy jako handlowy w 

Krakowie poleca wpisanie do rejestru spó­
łek handlowych firmy spółki komandytowej 
Mirtenbaum Wasserberg i Ska. exportowy 
handel jaj a to z następującemi postano­
wieniami spólnikami osobiście odpowiedzial­
nymi spółki są : Emanuel Mirtenbaum i
Norbert Wasserberg, kupcy w Krakowie za­
mieszkali.

Firma spółki brzmi Mirtenbaum W as­
serberg i Ska. i ma siedzibę swą w Pod­
górzu.

Firmę spółki podpisywać będzie ka­

żdy z osobiście odpowiedzialnych spólni- 
ków z osobna, a mianowicie w ten sposób 
że albo Emanuel Mirtenbaum pod wydru­
kowanymi stampilią słowami „Mirtenbaum 
Wasserberg i Ska.“ podpisze się „E. Mir- 
tenbaum“ albo też Norbert Wasserberg 
pod wydrukowanymi stampilią lub napisa­
nymi słowami „Mirtenbaum Wasserberg i 
Ska:“ podpisze się „N. Wasserberg".

Kraków, dnia 25 lipca 1888

L. 6576 (4858 2 - 3 )
Wzywa się Piotra Mylenbi, ażeby w 

przeciągu roku wniósł deklaracyę do spad­
ku po Fedorze Mylenkim zmarłym dnia 21 
maja 1866 bez testamentu, w przeciwnym 
razie wniesie w imieniu jego kurator Mi­
chał Myleńki deklaracyę do spadku.

C. k. sąd powiatowy 
Horodenka, dnia 26 czerwca 1888.

L. 11005 (4894 2 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Tarnowie za­

wiadamia Herscha Bodnera, z miejsca po­
bytu niewiadomego że w sprawie egzeku­
cyjnej Tarnowskiej kasy oszczędności prze­
ciw niemu o 10000 ustanowiono dla niego 
kuratorem adw. dr. Ringelheima; któremu 
środków obrony dostarczyć lub innego peł­
nomocnika wymienić ma.

Tarnów, dnia 19 lipca 1888

Upadłości.
L. 7521 (5029 2 - 3 )

Celem powzięcia uchwały ogółu wie­
rzycieli co do zrealizowania pretensji ma­
sy rozbiorowej Leiby Menkes wyznacza się 
termin na dzień 17 sierpnia 1888 o 10 go­
dzinie przed południem w tutejszym sądzie 
przed komisarzem konkursowym, na który 
wszystkich wierzycieli tej masy w myśl 
§. 146 ust. konk. się wzywa.

Sambor, 17 iipca 1888.

L. 3410 (5028 2— 3)
C. k. sąd obwodowy w Sanoku ogła­

sza że znosi za zgodnem zezwoleniem 
wszystkich zgłoszonych wierzycieli kon­
kursowych, konkurs nad majątkiem Nafta- 
lego Mozesa kupca nieprotokołowanego w 
Rymanowie tutejszo sądową uchwałą z dnia 
15 października 1887 1. 936 otwarty.

Sanok, dnia 7 lipca 1888.

L. 4855 (5055)
W sprawie masy rozbiorowej Chaima 

Handla wyznaczam celem ustalenia wyna­
grodzenia i wydatków przez zarządcę masy 
dr. Edwarda Schafera położonych wyzna­
czam ponowny termin na dzień 24 sierpnia 
1888 o godz. 10 rano na który wszystkich 
wierzycieli z tem wzywam, że w razie ich 
niejawienia się, przedłożony przez zarząd­
cę rachunek jako przyjęty uważany będzie 

Sniatjn, dnia 28 lipca 1888. 
komisarz konkursowy

L. 10616 (5063)
W myśl §. 123 u. k. zawiadamiam 

wierzycieli masy konkursowej nieobjętej 
masy spadkowej Izraela Ferbera, że do wy­
kazania płynności roszczeń do tej masy 
konkursowej zgłoszonych drugi termin na 
dzień 24 września 1888 o godzinie 10 
przed południem wyznaczyłem.

Kraków, dnia 28 lipca 1888.
C. k. Radca sądu krajowego jako komisarz 

konkursowy
Krzyżanowski.

Doniesienia prywatne.

Dr. A . M ajewskiego v
Zakład wodoleczniczy >

we Lwowie (w Kisielee) f
otwarty przez cały rok. S

Przyjmuje chorych z zupełnem zaopa­
trzeniem i dochodzących do kuracyi, 
rano od g. 6 do 10 i po poł. od 4 do 6.

Telefon L. 54. 3410

Zakład froterski
V .  B e d n a r s k i e g o

we Lwowie, Łyczaków, L. 4.
Przyjmuje zamówieni* we Lwowie i na 

prowineyi do zaprawiania, froterowania i la­
kierowania podłóg.

Sprzedaje płyny zupełnie do zaprawy 
przygotowane w różnych kolorach, które pręd­
ko schną i ładny połysk dają 1 kilo złr. 1.50 
i złr. 1.80.

Jeden kilo wystarcza zupełnie do zapu­
szczenia dużego pokoju. 4851

Niżej podpisany sprowadził do kraju z Anglii

pierwszą maszynę do ściągania 
do bntelek każdego piwa

zwłaszcza pilzneńskiego, piwo butelkowe przez tę 
maszynę ściągnięte ma to za sobą, że bez utraty 
kwasu węglanego się ściąga, ma smak wyborny i jest 
bardzo często przez lekarzy przeciw katarom żołąd­

kowym zalecane.
Piw o pilzneńskie (półlitrowa flaszka) 22 c t., piwo 
krzywieckie 16 ct., krakowskie marcowe 18 ct.* 
do każdej staeyi, opakowanie franko. Za każdą fla­
szkę z opakowoniem zwraca się po 6 ct. z dostawą 

do Przemyśla. 1728

M .  K R t r c t
właściciel handlu towarów korzennych, win 

i delikatesów w Przemyślu.

K sięgarnia

Leopolda Gileczka
w Tarnopolu

poszukuje zdolnego pomocnika do sa­
moistnego prowadzenia interesu.

Oferty nadsyłać proszę pod adre­
sem księgarni. 4986

500 dukatów
w ypłacę temu, kto po użyciu

Kothego wody na zęby
fla szk a  po_ 3 5  et., dostanie kiedykolwiek znow 

bola zębów lub nieprzyjemnego odoru z ust.

Kothego „Zahnschóne44
wyśm ienity i szybko skutkujący środek do 
czyszczenia zębów, pudełko p o 3 0 c t ,  dobre 
i miękkie szczoteczki do zębów po 30 i 50 |ct.

poleca 8711
Jan Jerzy K othe

emeryt, dostawca nadworny w Baden koło Wiednia.
We LWOWIE prawdziwa do nabycia u p. apt. 

P. MIKOLASCHA ulica Kopernika i we wszystkich 
aptekach, handlach korzennych i perfum, galante­
ryjnych i materyałów itp. w Gaiieyi i Bukowinie.

H IS T 0 K Y A
Literatury polskiej

na tle dziejów narodu skreślona przez 
Maryana Dubieckiego.

Autor z wielu dzieł i artykułów poważnych 
znany, składa nowy dowód pracy poważnej, samo­
dzielnej, na długich studyaeh opartej, w wykładzie 
obrazowym, jasnym, potoczystym, przystępnym dla 
wszystkich. Czytelnicy przekonają się (jak już pewne 
kółko prawdziwych znawców z rękopismu się prze­
konało), że często bardzo autor umiał wprowadzić 
do opowiadania rzeczy całkiem nowe, przez poprze­
dników pominięta, a tem samem dzieło to więcej 
zajmująeem uczynił i pracę swoją nie na kompila- 
torstwie, lecz na własnych studyaeh oparł, i wypo­
wiada zdanie ze spokojem, wolne od wszelkiej stron- 
nośei.

Historya Literatury polskiej Maryana Dubiec­
kiego będzie jednem z dzieł, których braknąć nie 
powinno w żadnej rodzinie, w żadnej bibliotece, choć­
by najskromniejszej. Aż-,by zaś uprzystępnić jej na­
bycie, H istorya L iteratury w ychodzi z e ­
szy ta m i, d rogą  prenum eraty.

Dzieło całe składać się będzie z dwóch ob­
szernych tomów, objętości mniej więcej 60 arkuszy 
druku, formatu in 8-vo Cena zeszytu z 5 arkuszy 
druku, czyli 8 > str. złożonego, 50 k., z przesyłką 
poeztową (0  k. Przy odebraniu pierwszego zeszytu 
płaci się i za ostatni, który wydaDy będzie bez oso­
bnej dopłaty. Z prowineyi najdogodniej nadsyłać na 
6 zeszytów rs 3 k. t’0, lub na 12 rs. 7 k. 29; wysy­
łać się zaś będą po dwa zeszyty razem. Pierwsze 3 
zeszyty już wyszły, dalsze w odstępach miesięcznych 
wychodzić będą. ” ”2053

S K Ł A D  K A W Y
A r t u r a  K o ś c i c k i e g o

pod godłem

UJ
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WE L W O W I E ,  Chorążezyzna 1. 22, 
otrzymał wprost od producentów 
z Ameryki południowej świeży 
transport najlepszej kawy

i sprzedaje takową 5
po c e n ie  h u rto w n e j

we LWOWIE 1 kilo I zł. 80 ct. 
na PROWINCYI 4s/4 kilo 9 zł. 15 ct. 

franko.
Odbiorcom nad 50 kilo opust.

Nie mam wcale tych gatunków kawy, które dru­
dzy pod nazwą mojego godła ogłaszają.



lli%  Ant. Jto ieM
(A. Berger)

specyalnie dla chorób płciowych 
Poradnik jego 1 zł. 20 et

(z przesyłką pocztową 1.50 zł.)
Ulica Karola Ludwika L. 7. 

Ordynaoys dyskretna, takie listownie 
o ra z  i leki. 410

M icr czarny matowy

Iw racam  uwagę *“ 
że po 1 września b. r. 

w skutek nowego podatku spirytusowego i podwyż­
szenia eła od wódek zagraniezuych

podrożeją wszelkie wódki
krajowe rozolisy i likwory o 10 ct. 
na butelce, zaś Cognac, rum i likwory j  

zagraniczne o 40 ct. na butelce.
_ W każdym domu wolno w tyoi terminie po­

siadać 10 litrów ezyii 14 butelek wódki, rumu lub 
koniaku bez dopłaty do podatku. Doradzam więc 
wyzyskanie tego przywileju i zaopatrzenie się w ko­
niak, rum i likwory po dotychczasowych tanich ce­
nach przed wrześniem. 5047

Cenniki wraz z warunkami spłaty dla c . k . u rzędn ików  pań stw ow ych  na

Uniform y i składowe części tychże
(służące do zupełnego umundurowania) przesyła franko 

U n i f  o r m s a n s t a l t  ^  z u r  „ K r ie g s m e d a ille "

Maurycego Tiller’a & Co. fgpf e, k. dostawcy nadwornego
W W iedniu, TTI Mariahilferstrasse 22. 7280

Cenniki rozsełam na żądanie odwrotną pocztą
St. M a r k i e w i c z

we Lwowie w Rynku 1. 42.

O dpoliturow anie m ebli «87
stało sie obecnie dla każdego domu łatwą i tanią pracą domową. Jest zadziwiająeem, 

z jaką łatwością i szybkością każdy może uskutecznić nowo wynalezioną

Pomadą politurową na meble

do tablic szkolnych
poleca 48 4

J ó z e f  H a n k e
Lwów, Rynek L. 38 

pod „C za rn ym  P se m “ ._________

W  pierwszej połowie sierpnia b. r. wyjdzie w 
drugiem poprawionem i nzupełnionem wydaniu

nakładem i drukiem księgarni
O. Z u k e r k a n d l a  i Syna

w Z ło czo w ie ,

Nowa ustawa gorzelniana
przetłumaczona na język polski przez 

Ludwika Tertila, 
e. k. nadkomisarza straży skarb.

Cena 1 eg/.erapi. broszur, w przedpłacie
70 ct., oprawn. w półpłótno 90 ct.

Po wyjściu dziełka z druku zostanie '• ena 
podwyższoną. Przy zamówieniu us.rasza się do­
łączyć 5 et. na opaskę od egzemplarza.

Rozporządzenie wykonawcze do tej ustawy 
jest już w druku. 4797

Hf©

Wse

U ryderyka Schulza jusu., L ipsk ,
nadzwyczaj piękny i trwały połysk pali tu rowy. Użycie jest nadzwyczaj proste, nie­

udanie się zupełnie wykluczone. — Uważać na firmę. — Cina puszki 15 et. 
Dostać możaa we Lwowie u : Wolfa Czoppa, Józefa Hankego, Alojzego Hubnera.

RŁJ.STROMENGER
m

Na porę kuracyjną 1888
poleca rzeczywiście dobrą

f H E R B A T Ę
3a?«3tS883^-.-f saiEstsa.

'■iii

utrzymują wielki skład towarów 
siodlarskich, rymarskich i po­
wozów, z c. k. uprz. nadwor­

nej fabryki

Sehustala i Spki.
N a s k ła d zie  są  i Landary, kacety, sris« a v is , k a le s z e , p ó łk p y t e  

otw arte  faeton y , k uczyrow e, d orożk i, ta ra n ta sy , w ózki i t. p. 
Zam ów ienia  przyjm uje s ię .

u l L  K a r o l a ,  1 .  5 .
Telegramy : Stromenger, Lwów. 4110

Izydor W ohl
&4 ,

■i| właściciel jedynego wyłącznego handlu 
M herbaty 18 lat istniejącego■ V w e Lw ow ie, ul. S y k stu sk a  I. 6.

Łaskawe złeeenia odwrotną pocztą, 
opakowanie franko. 3737

Pracownia i Skład
GOTOWYCH SUH M  JOJZKICH 
Pawia Piątkowskiego

13,we Lwowie, plae Halicki
Dziękując za dotychczasowe względy Szanownej P. T. Publicz­

ności, polecam i nadal moją pracownię, zaopatrzoną w najnowsze i naj­
modniejsze towary w iosen ne i letne po umiarkowanych cenach. 
Zaopatrzyłem mianowicie mój magazyn w gotowe i tanie suknie męzkie, 
tak, że można nabyć c a ł y  g a r n i t u r  w ł a s n e j  r o b o t y  k o  18 
* ł r .  5 0  c t .  i wyżej.  ̂ [269]

M a r y n a r k i  w  c e n ie  8  z ł r .  P a n t a l o n y  m ę z k i e  3  z ł .  5 0  c t .  K a m iz e lk i  2
snyw&fii oraz wszelkie zamówienia miejscu i * a prowincyę akuratnie i po iimiarkowaoWyki

B Ó L T T

Elixiru, Pudru i Pasty do Zębów ”

Wielebnych 0 : 0 : BENEDYKTYNÓW
Opactwa w SOULAC (G iron d e) 

Dom MAGUELONNE, Przeor
2 HEPCIE ZŁOTE : w BruxeIIi 1880 r. i w Londynie 1884 r. 

NAJWYŻSZE NAGRODY
W Y N A L E Z I O N Y  

w  rok u 1373 przez Przeora 
PIOTRA B0URSAUD

A K A N T O R  WYMIANY
i f t

W

1

c. k. uprzyw. galic. akcyjnego

BANKU HIPOTECZNEGO
UL m  jg *

w s z y s t k i e  efefetsi I monety
pod warunkami wajprzystępniejszemi

5°|0 L i s t y  H i p o t e c z n e ,
y  jako też r .

5°j0 Premiowane Listy Hipoteczne,!
. . .  ... n ____________  .  j _ « _  1 l :  lO C O  /  „  D  V V Y V TTT N f  ORT i ..„u *  k T j

A
Io

0 które według prawa z dnia 1 lipca 1868 (Dz. p. P., XXXVIII, Nr. 93) i najwyższego post,

H’ ] z dnia 17 grudnia 1870 r. mogą być użyte do lokowania kapitałów funduszowych pu- 
_ J nilarnych kaucyi małżeńskich wojskowych, na kaucye i wadya, - 8% W tym że kam- jjjJpilarnyeh kaucyj małżeńskich

torze do nabycia .—  W szyStlłie  p o ln c e u ia *  p row iu cy l w y k o n a ją  się l»e»-
fisi pilari
M  to rz i .
' I ^ ^ w ł n c z n i e  p o  k a r a ł o  d z i e n n y m  b e z  d o l i c z a n i a  p r o w ł z y i .

«  Codzienne użycie kilku kropli Elixiru do Zębów Ojców 
Benedyktynów rozpuszczonych w pół szklanki wody zapobiega 
i leczy próchnienie zębów, które bieli i wzmacnia jak  równieżi
odświeża i utwierdza dziąsła wybornie.

« Oddajemy prawdziwą usługę naszym czytelnikom zwracając? 
ich uwagę na ten starożytny i użyteczny preparat najlepszy z\ 
środków leczących i jedynie zapobiegających wszelkim cierpieniom 
zębów. »

Dom salożony ir 1807 r. £ — I I I  UJ 3, ulica Huguerie, 3
AGENT GŁÓWNY 9 E i V l U l l w  B0RDEAUX

Znajduje się we Lwowie w aptekach : PP. MikolaBcha, W ewiórskieg?’ 
Krzyżanowskiego, Blumenfelda i w składzie perfum P. Jg. Jahla; w Krakowy 
w  aptekach PP. Redyka, Wiszniewskiego, Trauczyńskiego i w magazyn1 
perfum P. Donning.

SSS,' • -. ••

Skład fabryczny sukna
Bernharda Ticho

B erno, Krautmarkt Nr. 18. A.
wysyła za pobraniem

Resztki materyj wełnianych
Kupno przy okazyi "W S  

R sztka na kompletne ubranie zimowe 
3.10 metra —  5 złr.

Resztki na zimowe palta
Resztka na kompletny surdut zimowy, czarny, 

brunatny i granatowy 
2 10 metry —  5 zł. 50 et.

Berneńskie resztki sukna
3-10 metra na kompletne ubranie 

męskie 3 złr. 75 et.

Resztki na zimowe suknie
we wszystkich gładkich i modnych kolorach, 
najlepszy fabrykat. Resztka 2.10 metr. na cały 

zimowy snrdut 9 złr.

Styryjskie baje
aa surdut do polowania i na menży 

ków 2 10 metrów — 5 złr.

Materye na narzutki
(Ueberzieher)

2.10 metr. na całą narzutkę 7 zł.

4108 S # '  W zory g ra tis  i fra n k o . 4852

F i R B Y d o  w s z e lk ic h  u ż y t k ó w

fanie i dobre 2843

UAlojzego Hubnera LW ÓW
ulica Karola Ludwika L. 13.

Z teikarmi Wł, Ii»»hukteg9 iL Gs;w*i««kieg« h. i% iom W«rs«ra. C25*irs$i«» WMysław i. W«bw) Paphr i fabryki papieru braci Fiałkowskich,
l:


